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N YNA11 

· W wydawnictwie pod tytułem 
.Muzy", rP.d11gowanym przoz p. Jana 
Lorentowiuzu, a w prz~ldadzie i z 
przedmową p. Al·tura Uór8ldego wy
szła „Ondyna ... Fryderyka de la M<1t
t„ Fouque. 

O 1oruantyzmie niemieckim z po
czątków i pierwszej połowy ubiegłe
go stule('iu wie się Polsce bardzo 
mewiele; nazwiska ludzi z O'ftej epo
ki nie mówią nam. nic lub prawie 
nic: zginęli w zapomnieniu i wydaią 
nam się dzisiaj ' jeno Jiter~ckim od
dźwiękiem, czymś, czym tylko sno
bizm lub zawodowa historia litera
tury zajmować się może. - A prze
cie nie chciell oni dawać tylko .lite-

G.R ·I &RI ( -
ratury" w dzisiejszym uiemnyrn 
czeniu tego wyrazu. 

zna- „rządek rzeczy, chlusnęły falą krwi: 
morderstw i bestialskich insty.nktówi 
ale starą głowę fa)r , radykalnie ode 
rwały od tułowia, że nigdy iu~ trwa
le przyrosnąć nie mogła. Wywalono 
drzwi na nowy ład. 

Ro11~antycy zmierzali ku czemuś 
znacznie większemu niż pisanie rze
czy pięknych, przeznaczonych do 

· dnstarczenia kulturvlnei rozrywki. -
Uważali się rn głosicieli pewnych 
ważnych prawd, chcieli • coś wieścić 
świhtu; nie tylko za piewców, lecz 
także - i bodaj bardziej jeszcze -
za wieszczów uważali się. Czy jed
nak mieli dane po temu, to już inna 
sprawa. · 

Przypomnijmy sobie, że wszyscy 
oni myśleli pod w'pływem takiego po
tętnago wstrząśnienia, jak Wielkr. 
Ruwolucja; byli duchowemi dziećmi 
przedrewolucyjnego przygotowawcze
go okresu myślowego i huragan re
wolucyiny przeszedł po ich duszach 
wrażliwych, ohalaiąc świat stary i 
ku· nowemu budząc gorące tęsknoty. 
Wszyscy mniej lub więcej wyraźnie 

·odczuli, choć może niezawsze uświa
damiali to sobie, że rozpoczęła się 
nowa era w dziejach świata, że w 
Paryżu ulrnzało się objawienie, od 
·.któregl) słusznie jest nową rachubę 
czasu rozpoczynać. 

I w ich duszach stary feudalno
chrześcjański świat się wali!; trzeba 
było coś nowego postawić na miej
sce · strupieszałych i zbezczeszczo
nych świętości. Szukano więc no
wych źródeł pokrzepienia duchowego; 
a , w tym poszukiwaniu zapadano w 
otchłanie własnego wnętrza, często 
nie znajduiąc tam nic innego oprócz 
stj:lryc11 źródeł pierwotnego chrystja
nizmu, który odnrty z kościelnych 
a.kcesorii czymś nowym i młodym się 
wydawał. 

Burzyr.ielska, choć nieco naiwna 
i prostolinijna filozofja przedrewolu
cyma wyzwoliła we Francii wybuch 
tywiołów społecznych, które dzikim 
rozmachem cisnęły się na stary po-

Fala tego ruchu, gdy doszła do 
Niemiec, wywołała tylko bardzo sła" 
be poruszenia ludowe, natomiast sii
nie wstrząsnęła duchowością jedno
stek wrażliwych: przyszedł wieszczą
cy romantyzm. Zaczęto szukać no
wych podstaw i nowych źródeł. 

Poszukiwania te jednak j wyslłk~ 
twórcze nie przynosiły widomych 
zmian-żadna Bastylia pod ich napo
rem nie runęła. „Tajemnica duszy 
pochłonęła ich, ju~ nie było czastl 
na życie nie było sił"-powiada c> 
nich Artur Górski i dodaje: „Zabra
kło im jednej siły twórczej i ochra
niającej siły spółczucia. Kiedy przy
szedł okres realizacji w r. 1848 ca.łP 
dzieło (romantycznej) msśli i czynu 
załamało się, grzebiąc pod sobą jegC\ 
twórców ... W życiu tymczasem nie· 
podzielnie zapanował książe Bis, 
marek". 

I oto okazało sifl, że romantyzm 
pomimo swych daleko sięgającyct 
pret~nsji, pomimo swego kumania si~ 
z .wielk1emi romantykami - dział& 
czami społecznemi, był rzeczywiścif\ 

niewiele czym więcej niż „literaturą"'. 
Górski powi'ad~: że brakło im „ współ~ 
czucia". - Jest to :.!iUpełnie słuszn~ 

1eś1i pod tym terminem rozumieć be· 
dziemy racze] spółżycie z całem spe 
łeczeństwem, a więc i z pokrzywdzo· 
nemi, niż iałowe spółcierpienie z nie
mi; bo sentymentalizmu bynajmniG; 
im nie brakowało. 

Toć byli oni synami ~las uprzy
wileiowansch; ~yli jak pianka nr. 
powierzchni żywiołu społecznego i de 
głębi nie stąp1ii nigdy, bo bali si~ 

strasznych przewalających l!lię. tam 



„ -mocy. Ich cieplarniane dusze nie 
izniosłyby widoku krwi, pożogi i roz· 
pętanych pierwotnych namiętności, 
bez spóldziałania których tadna 
przemiana ludzka odbyó siQ nie mo
te. - Pozostali więc wieszczami sa
lonów i rozegzalto"wanych studentów, 
którzy po przejściu okresu roman
tycznych uniesień stawali sit} bardzo 
wstecznymi i ku hdnej przemianif'I 
nie 1dącymi hof'rathaml lub fabrykan
tami. 

Pomimo to błędem byłoby mniP
manie, te romantyzm nic nam nte 
przyniósł, że nio nie zdziałał. Nie 
zapominajmy, że romantyczne poszu
kiwania nowy~h źródeł i nowy~.h 
podstaw spadały nie wyłącznie na 
jałową glebę mieszczańslcich studen
tów i nudzących si~ pań, że tu i ow
dzie si~gnęły głębie l i obu 1ziły do 
tycia to, o czem romantycy marzyć 

by nie śmieli i oo mu~e nawet-prze
rażeni-wy kląć byliby gotowi. 

.Ondyna" br. Fryderyka de la. 
Motta Foque jei:it ładną wdzięcznie 

naiwuą opowieścią, do które ' treści 
zaczerpni~to ze starui legendy po
gańsldej , z tych czasów, kiedy czło
wlel< spółżył jeszr.ze z przyrodl\ - z 
wodami, lasami, ptactwem i zwierzę
tami - Jdedy c1lryst1anizm nie był 
jeszcze wykopał przepaści mi~dzy 
człowiekiem i otacza1ącym go mat
czynym tyciem żywiolów. 

Niemiecka Ondyna (Undine) jest 
odpowiednikiem ntlszych W odnio, 
Rusałek i Swltezlanek. Istota z ro
dziny duchów żywiołowych, z tych, 
których chrystianizm mgdy nie mógł 
zrozumieć, - - gdy~ zbyt mocno ró
tniły się od jego .istot ducl1owych. 
Pogańskie duchy bowiem - względ
nie bogi - są potętnieisze od czło· 
wieka, ale często nitsze moralnie od 
niego i t~sknią ku ludziom, .jak ku 
wyższemu stopniowi. Zło iednak by
'-lajmniej nie jest koniecznym ich 
atrybutem: umieją być uczynne, 11-
mie1ą przyobodzić z bezinteresowną 
pomocą, a gdy szkodzą, to raczej 
przez psotę nit ze złoBliwości. Do
piero chrystianizm usiłował zepchnąć 
je do stanowiska zasadniczo złych 
dJabłów, potępiając jednocześnie całą 
przyrodę. 

W .Ondynie" Fouque'go zmar
twyohwstaie zapomniany świat du· 
chów tywiołowych; · jakaś u1mu1ąca 
świetość wiele z tef proste) opowieś
ci; zmęczona surowością ohrystjanlz
mu wyobraźnia odpoczywa w tym 

17) 
CLAUDB FARRERE 

a 
Clłomans na tle wolnr rosyJsko„japońsk tai). 

8 nolszczył J. R. 

U pokorzouy .b1ergan odczuł to 
nat1cbm"iast: uczynił to wszystko ja. 
ponczyk, wtedy gdy on, anglik, po
.Eostat, na~et nie ranny, na ziemi, 
i:gnębiony 1 mdJejący„„„ 

Herbert Fer~an od wrócił się gwał
townie i id(\o naprzód bardzo wol
nym ~rolciem, wysuwał swą pierś. 
troszcząc się, dla honoru Anglii, do
równać wice·hrabiemu Hiracie Taka
mori.„„ 

X.XIX. 

U wa~acie go za oszuka
·~ego; J eżeli ud11ie tylko, te 
Jest nim, kto Jest większym 
głupcem, wy, czy on. 

La Bruytre. 

- Cztery mile ezterysta metrówł 
Mar~rabia Jorisaka, z okiem 

1rzr i i;nii; t"m do lunety telemetru 
1ueżyc1kl Die odwróoU 11i~1 gdy usły-

NOWY trUlłJER ŁóDZTI-!8 styoznfa 1 tts roku. M 99. 
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świecie prostodusznych, tajemniczo 
nieuchwytnych, choć tak bard10 
ludzkich, istot tywiołowych. - S1Jco• 
da tylko, te autor starannie unikał 
przeciwstawienia dwuch światów -
świata duchów tywiołowych i świata 
duchów clirzei§ojańskich; dopiero w 
takim przeciwstawieniu bowiem l<sie.ż
ka jego nabrałaby poważniejsze110, 
zmien i B 1 ącego znaczflnia, dopiero 
wówczas Rv.arpnęłaby w duszy czy
telnilra czymś głębszym I mocniej. 

A pominięcie to tiynajmniei nif'N 
jest przypa<ikowe: romantyzm wogó
le unikat mocnych sząrpni~ć, nia 
czuł bowiem potęgi !'lił przewahtJl\
cyl'h si~ po świecie i P.atn siebie uj
mował nie tyla jako <'Zynnik zmi&
uiający, ile ialrn " YZ\Hllaii\ce nnwo
ływanie. Do ' tywiotów - w przyro
dzie r.zy w ~ pułee:tieil "l t . w•e - tęskro 
wzdychał, a!e - stnbyru będąc -
bał si~ rozp~tywac 1e. 

Jan Hempel. 

,,groź y po ski ". 
Pod tym tytu łem zna1du jemy w 

poniedt1ałJrnw_ym nu11.er1.e „Nowegl 
Wrerni" artyJrnł redalrny1ny, Jctóry 
za .Gazet I\ W arsz11 \\ sl'I\" pow tuza 
stek bredni, kłamstw i pospulit_ych 
oszczerstw o działalnosci .1rnn11s1i 
tymezasowe i". 

„Nowoie Wremin" pisze, ~e otrzy
mało z Warsza\\ y, od jednego z wy
b1tnie1szych 'dziaiaezów pol~lnej par
t)i ugodowej nrty irnł, 1ctóry ma by6 
rozesłany do widu pism traucuskicłl. 
Artyicuł ten dotyczy sprawy pro1ektu 
o samQ.rzqdzie rnie ;stmu w Królestwie 
Polsk1em 1 zatytuło\\any został „Tru
dnosci moLilizacJI rosyJskieJ". Wed
:1.Ug „Nowego Wremi" autor stara się 
duw1eść, te 11a wypadek woiny mię
dzy Rosją i N1emr11mi, w Królestwie 
wy bucbuie powstanie. Jeżeli trescią 
so1uszu frarncusko-rosy1skiego jest 
dla francuzów zatrz.vmaniA 1m~ez ar
JlljQ rosyiskł\ napadu Niemiec na 
Francię, .Franrin wurna W!Jł.)'nl\Ć Df\ 
Rosię, aby ta poJepszyta położenie 
polal<ów, od litórych stanowi~ka za
leży urzeczywistmenie celów sojuszu 
tra ncusko-rosy 1skiego. 

Dziwimy si~ wogóle, ie .wybitni 
działacze polsłdei partii ugodowe ;" 
utrzymuie J\Ontal•t z .Nowem Wre
mie1~iem". '.W i dać, te ci panowie ni
czego s1~ nie nauczyli i... wsz,rst,ko 
zapomnieli. 

W nastQpnej ozęści swego arty
kułu .Nowoie Wremia" powtarza za 
„Gazetę Warszaws1;ą" i „Słowem• 
insynuacje t,rch ostatnich o .Komi
sji Tymcznsuwe)", chwali stanowisko 

szał uchylenie się zasłony wejścio
wej. W chodzący Her~ert Fergan, 
prugnqc nie przeszk o,izić w praw1-
dłowem działaniu armat, zatrzymał 
si~ przy weJściu, meruchomy i ruil
c.zący. 

- Cztery mile dwieście I 
Dwie olbrzymie armaty zagrzmia

ły 1ed11o rieśnie. Za~koczony tem nJe
spodztanie }i1ergan zacłlwiat SIQ, jak• 
by był ranny i oparł siQ o mur .. „ 

- Cztery miłe I 
Po trzydziestu minutach bitwy 

nie się nie zmien i ło, nic, oprócz jed-
11ego cztuw1eJra, który i. rzed cłiwilą 
w pelrn swych władz fizycznych i 
umystowyC'll, obecnie b,vt tylko tru
pem. Ciało jego, z roztrzaslrnną gło
\\ f.\, Jetalo na stalowej posadzce. 
Przyzw,vczajenl do widoJcu krwi, po
zostali przy życiu zadowolili się wy-
1aa1em wiadra wody na czerwone 
szczątki, aby un1lrnł\ć poślizgnięcia 
się o me. Oczywiście, bitwa trwała· 
dalej tale, jakby się nic nie stało; 
walczono chłodno, spokojnie i upor
czywie. 

- Cztery mile trzysta metrów! 
Jednal<że przeno:::\11ik rozkazów 

nie fun1rn 1 011ował więcei; odosobuio.
na wieżyczka walczyła jak mogłn, na 
ilepo. Jor1isaka ~adao czuł sita obec
nie aż nazhyt SZCZ1JśJ1wym, maiąc 
naJlepszy arodek w pogotowiu w 
1wycll dłorli!iCll, a mifl111>wioie tele
metr W!M.\' ttki, który ,,;am pozw~i•Jł 
mu oceme Ja.ko ta.Im, . ~rua dym i 

tych pism względem „Komls)l• i do- Sprawa felczerska 
daie od siebie cały szereg nowych 
Inwektyw. w Dumie. • 

• Wszystkie te rewelacje - koń
czy .Nowoje Wremia", poiawiły si~, 
z punktu widzenia interesów rosyj- Niejednokrotnie 1ut ni\ szpaltach 
skicil bąrdzo na czasie. Jeż.eli polacy prasy mie 1scuweJ i war zaw k1 ej cha
nie znajdujl\ nic lepszAgo nad wysto- ralcteryzowano, te wy1ątkuwe sto
sowywanie pod adresem Rosił, za po- sunki, w jakich zawód felczerski 
średnictwen1 prasy francuskie1, no· znajdu je się u nas. Przestarzały sy
wych gróźb1 wprost ogarnia nas tal stem kaitalcenia felczerów, średnio
d1a patriotów warszawskich. Nigdy nie wieczną niemal organizacja za wudu 
pracowali oni bardziej skutecznie zna ; dywały licznych przeciwników 
pour le Rot de Prusse. nawet wśród samych felozerów, któ-

Taki ełlaraHt~r poAiada nowe wy- rzy od kilkunastu . JUŻ lat walczą o 
stąpieni e sławetnego crganu peters-. reformę gruntowną swego zawodu. 
bus.kiego w SJJrawie polskiej. W roku 1907 odbył się ziazd fel· 

czerów Królestwa Polskiego w War. 

Kurjer Poznański" zamieeizcr1t. 
ze z~ nuych rewulaoji redal<tora Kl'y· 
sittlrn o sto::>unlmch rm1ińsJrn łlałrnty 
styeznych \\ yc1qg1. z I~~ emol']ału se
kretarza geuerulnego O::itmarkeuverel
nu, 8cl1ouitzego, o pactjach rusoftl
skkh w Galic1i· 

Wed ług Sr hultz~'go, pierwszl'. 
mie1sce za jmuie part ia „Ruslw-naro
dowej orgo11 izt1cj1", stoiąl?a na grun
cie na rod o\\ ego i połaycznago zie 
d noczenia z ro s, anami i Rosją. Par
t. a ta pGdlega sllnie wpływom t'l
syislncil H!:lc)onalistów, Jak hrabieg" 
Włodzimierza Bobriń~ldego i tyje 
ty lico kosztem reakcyjnej Rosji, u
pra wia)ąc także wojskowo-polityczne 
szp1egu\\Stwo na )ej korzysć. 

Schuilze zapewnia w swoim mP
mor inle, te rol.Jota· ta przez rosian w 
Petersburgu popier1.11:a, Jeżeli nie 
wręcz JHcrnwnna, uprawiana jest ju~ 
od rałeg'l szeregu lat w GalicH, lctó · 
ra zdaniem rosyjskich uac1onalistów 
przy pierwszej na•Jurza ; ącej BI~ spo
sobności, nut zostać przez Ros1ę zaa
nekto\\ ana. DoJHero je:inak w ostat
nun czasie uznał austriacki rząd cen
tralny za etoso" ne przeciwko niej 
\Aystąpić i stara się obecnie ten nie
bezp:eczny dla państwa kierunek we
dle mo~no<1ci unicestwić. 

Opisawszy organ izacJ~ tej partii 
i stwierdziwszy, te w ręlm ,ej znaj
dują si~ wszystlne rusofilskie kultu
ralne i ekonomiczne orgamzac.ie w 
Oallcji, memorjał SchuizA'go podkre
śla jeszeze, te organy 1e1 prasowe, 
;nk: drukowany po rosyjsku dziennik 
„Prilrnrpatslrnia Ruś" i drukowany po 
ru:3ińsku .Gt,los Naroda", wychodzi\ 
za pieniądze rosy1skie 1 M part1 a tn 
wogółe ocl bi era z Rosi i ua cele pro
pagundy rusu.tllskleJ 160 tys. rubli 
roczrue. 

• • • 
mgłę, zmiauy w odległoś<'i i ruchach 
floty rneprzy 1acielslde1 ..... 

- Cztery mile pięćset? 
Rozleg ł się znowu podwójny huk. 

Nastro jony tym razem · wo;owuiczo 
Herbert Fergan pocl1y1ił si~ naprzód 
i spojrzał na zewnątrz przez szpary w 
strzelnicy. Bardzo daleko, w końcu linii 
doldóre1 celowano, ukazała się sylwet
ka pancernil•a rosyjskiego o podziu
rawionei J uż tarczy strzelniczej. Przed 
nim tryska1.v s11opy wody, podniesio
ne wystrzałami na zbyt krótlcą obli
czone odległość. Nagle Fergan od
różnił dwa z pośród tych snopów, 
które były wyższymi od wszystkich 
innych. Zrozumiał, te były to poci
ski w1eżyczk1, Jctóre nie sięgały celu. 

- Dobrze, mrulrnf\ł, rosjanie ma
ją dosyć!„. oddaJają się. 

I w tej chwili pomyślał, te uregu
lowanie strzałów stanie się bardzo 
trudnem. Niema więce1 górnego po
kładu, ani oficera - telemetrysty.„ 
Trudne to warunki dla otr~ymania 
skutecznego procentu, w eh wili, któ
rą nieprzy1aciel obrał sobie, aby na
gle oddalić srę z placu boiu. 

A że niepr2ry iacie1 oddalał się, to 
było pewnikiem. Fergan widział wy
ratnie, przez szpai·y, pancerni le, zna~· 
dujący siQ dotychczas na czele floty 
rosy1sldei, zbliżaiący się do 1ewe1 
strony okr~tu,. Kierował się w tył es
kadry 1apuń~kiej, mająe nadzieję iii\ 
ukrqżyć t uciec na północ. korzysta
lllO z mgły. woif\i jeszcze wis:&~cej 

szawie, na którym YTypowiedziRno 
siQ za zniesieniem razur, otworzeniem 
sztrnły felczerskiej normalnej, zali
czone1 do średnich zakładów nauko
wych zawodowych i przyjmujf\cej 
z cenzusem 4-klnsow:Ym tak, jak to 
lU~ istniej~ w Cesarstwie od wielu 
lat. Rezoluc ia ta, Jak i wiele innych, 
przeszła tedy bez echa. Trzeba za. 
znaczyć, te felczeryzm w .Królestwie 
posiada „Autonomię, gdyt wszystkie 
nowe prawa i cyrkularze ogól!łopań· 
stwowe, \Vydawane w celu podnie 
s1enia pozi'>mu umysłowego felcze
rów nie rnaiE\ u nas mocy obowiązu· 
jącej, gdyt. wcią~ jeszcze rządzą na
m i „r,rnzeaine" prawa z roku 1838 i 
1842. To sztuczne .archaizowanie• 
zawodu od bi 1a si~ bardzo szkodliwie 
na 1ego działalności. Łatwość uzy
sl<a!lla pat~ntu felczersldego po zam
kmęci u WarszawslcieJ szkoły fekze. 
row w r. 1905 stała się niemal przy
słowiową. Wydawanie patentów 
przeszło w ręce gubernialnych urz~
dów JeJ<fl.r~kioh, .które taką energicz. 
ną w tym kierunku rozwinęły dzia
łalność, ze w przeci ągu ostatnich 
l<ilku lat przybyło kra1owi około ~UO 
felczerów, a pomi~dzy ni mi spot kaó 
można zupełnych niemal anałfabe· 
tów. 

Łódzki związek felr.zeł'ów wysto
sował w tej sprawie memorjat do 
m:ujsterjum spraw wewnętznycą 
stąd memorjał przeszedł na rozpa· 
trzeuie d-0 .kancelarji generał-guber
uatora warszawskiego. Konl<retnych 
wyników z tego jednaK nie było, 
gdyt prawo mieiscowe r1iema nic 
przeciwko takiemu kwallflkowaniu 
felczerów. • 

Widząc, że tą drogą do celu dojść 
nie można, Związek ze wzgl~dów tak
tycznych przystąpił do Związku zwią. 
zlców felczerskich w Moslcwie. Orga
nizacja ta, 1edna z potężniejszych, 
łąc.zn1e ze Związkiem łódzkim opra
cowała i wniosła do Dumy za pośred 
nictwem 83 eh posłów projekt reformy 
felczeryzmu: czeka on tam kolei, a 
tymczasem nowoutworzona rządowa 
.Komisja mi~dzywyd1iałowa• do reor
ganizac1i prawodawstwa lekarsko-sa
nitarnego w państwie rosy1skiem, 
opracowała swój projekt reformy fel-

w powietrzu. Lecz jut Togo, uda
remnia 1 ąc ten manewr, skierował si~ 
sam na lewo .• Nikko" pośpieszył za 
nim. 

- Zaprzesta6 ognia! Wfetyczkr. 
na prawo\. •• 

Pancerniki rosyjskie podwoił) 
strat. Szykowano się do boju z le· 
wego boku okrQtów. Wszystkie wa
runki prawidłowego strzelania zosta
ł1 naturalnie uniemotłiwlone, .1ai. 
równiei ścisłość obliczeń prz& 
1trzeni„. 

- H61 I.„ 
Dwaj słutąoy, porzucajl\o sw~ 

praeQ, rzucili si~ naprzód, ku stołko
wi komendanta. Instynktownie Fer
gan J>Obiegł za nimi. 

Margrabia Jorisaka Sadao za 
ab'wiał się i upadł, bez jednego krzy 
ku, bez jednego jęku. 

Lecz z iego straszliwie rozszar· 
panego ramienia spłynął taki stru· 
mień krwi, te jego ~ółta twarz stałt. 
się zieloną. 

Widocznie wybucl1ający pocisl 
uderzył go przez ieden z trzecł. 
otworów hełmu, przyczem w wie
życzce nie spostrzeżono, ani nie 
uslysznno tego, wobec bezustannego 
huJ,u, który panował na zewnątrz ..• 

• • • 
(D. o. n.) 
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czeryzmu, który będzie rów11ież wrne
~iony do izb prawodawczych. ProJel{
·ty te zasadniczo nie wiele lilię różni!\, 
oba bo„dem przewidu 1 ą znaczne roz
szerzenie praw w kierunku samCldziel
noeci felczerów 1 retormę szlrnł.v fel
czersldej. Podług pro1e1ctu rządo\\ e
go kurs szkoły będzie 4 letni, kandy
daci do niej winni posiadać wylrnztał
cenie 4-ldasowe. ł'rawo do samo
dzielnej pralctyJri „ w zal>resie swo ·ei 
Jrnmpetenc1i" felczer otrz,Yma po I 
letniej praktyce w szpitalu. 

W szkole ielczHsl<iej wykładane 
będą: 1) ięzyk łaciński, 2) prawa fel
czerów, 3) anatomia z 1ii::;tor1ą 1 em
brjologja, 4) fizyka, 5) farmacja z za
sadami chemji nieorganiczuej i orga
nicznej i farmakognozja, 6) fizjologja, 
7) farmokologia z recepturą, 8) ana
tomja patologiczna, 9) ogólna patolo
gja z parazytologją, lOJ patologia i 
terapia chorób wewnętrznych z cho
robami zalrnźnemi, 11) chirurg1a o
gólna i szczegółowa, 12) liygiena, 13) 
choroby dzieci, 14) c11oroby wene
ryczne, 15) choroby kobiet i akuszer
ja, 15) cho ro by oczu, 17) choroby z~
bów, 18) pielęgnowanie chorych, 19) 
desmurgja, masat i gimnastyka le
karska, 20) powoc w nagłych wy
padkach. 

ZJazd felczerów w Moskwie w 
połowie stycznia r. b. był poświęco
ny specjalnie vrganizacji wykształ
cenia felczerskjego w związku z o
głoszonym w ostatnim czasie projek
tem „Romjs1i międzywydziałowej", 

W zieździe przy1rnowali udział 
dyrektorzy i nauczyciele szkół fel
czerskich, docenci uniwersytetów, in
speldorzy lekarsry, przedstawiciele 
Towar.zystw lelrnrskicl1, Towarzystwa 
lekarzy imienia P1rogowa, Zw1ązlm 
lekarzy _ - dentystów i wielu innych, 
nraz delegaci stowarzyszeń felczer
skich w liczbie 32. 

Rezoluoia Ziazdu nie wiele się 
różni o.cl projektu rządowego. Ząda 
ona tylk? rozszerzenia praw w kie
runku większe) samodzielności i kurs 
szlwiy pl'zedluża o jeden rok. 

Na wuiose~c niżei podpisanego, 
deleguta Łódzkiego Związlrn Felcze
rów, do rezolucji ziazdu włf\CZono 
paragn1f, który omawia, ie ogólne 

prawodaw.slwo o felczerach będz1e stosowa
ne we wszystkich rmej'scowośctach be~ W'IJ
jątku. 

• Taki paragraf dodano przed dwo-
ma laty i do projektu zlÓżouego w 
Dum10. 

1'rócz t ego Zarząd Łódzldego 
Związlm Felczerów w końcu przy
szłego tygodrna wyśle w te) sprawie 
mernorjał bezpośrednio do Komisji 
międz.vwydziałowe J ". " 

J~żeli usiłowania te uwieńczą sil} 
pomyslnym rezultatem, to społe.cz eń-
3two w osobie .felczera nowego typu 
.tyska pracowmka kulturalnego i bez
warunkowo potrzebnego i pożytecz
n~go, dawny zaś - cicho i spolroj 
~Je przeJdzie do b.istorji, która zbyt 
JUt długo u nas na niego <'.zeka. 

W. Maciejewski. 

Hebrilrnw znrns1ł go do opusv:zenia 
PrnlandJJ. 

l\1echelin zanlieszkał wówczas w 
Szt0Jdwlm1e, gdzie w dalszym ciągu 
walczył CZJ' 11111e za pomocą ogłasza-
11ych w rozma1tyeh , ęzy lcacll liroszur 
i dzieł, ma ąc~«:h na celu zwró
cenie uwagi EuMpy na sprawę tm
landzką 

[] Subwenc~a dla tea ru 
llra .. ows .. 1et,o. 1Jw1e humisje ra
dy m1e1s1c1ei uc11wal1iy sulJwencJę dla 
teatru mie1s1<iego w wysokości 15 
tys. łrnr1111 rocznie. N1enrn wątpli
wości, że pelna rada zatwierdzi te u
chv. ały. 

Ze zmianą stosunków powróci w
~zy w r. 1904 do Jcraju, Mecllelm za
jął dawne mrn1sce w ·Sejmie. W li
stopadzie UW5 r. został prezesem de
partamentu gospodarczego senatu. -
Niedługo jednałc mógł i tym razem 
pozostać na tern stunowisJcu. W czerw
cu 1908 r. otrzymał dymis , ę. Ciężka 
choroba nerkowa poder\/\ ała w ostat
nich latach jego siły i nieznużoną 
przez lat tyle iego energję. Zgon je
go oplalrnje cala .B,inlandJa. 

~ia om ości ogólne. _ _,, 

'=:; andydatura ks. Woł• 
końskiegu. Według zapewnień 
„Ri eezy,' kanrtydatura ks. W oł kon
siciego na prezesa Vumy ma widoki 
powodzema ponieważ l<s. W ołJconslcij 
cieszy się ja trnailepszą opinją w sfe· 
r~ch. W 08tatllich czasach wyróż
mono go pawet paro.krotrne. 

U W obronie marj ~wiłów. 
Koresi:iond.eut warsza\o\sJd .No~ego 
\Vremi" bierze w obroni} rnar;awi
tów, lctórycJ1, zdaniem koresponden
ta polacy-katolicy oskarżają 11ieszłu
szrne o stosunki z rządem rosyjskim 
i „Ostmarkenvereinem". •rymczasem 
„eała wina ruar ,awitów, to takt, it 
będąc. pra~'dz1wymi chrześcjanami, 
kochaią om wszystkich bliźnich, a 
więc . także rosjan". Bojkot ze strony 
katolików - pisze dale) korespon
deut - doprowadził marjawitów nie
mal do śm1er0i głodowei. Kościół ów 
sprzedano na licytacji publicznej. 

Ostateczn~e korespondent przy
c~odzi do wrnosJrn, że należy marja
wi tom pómódz, mianowicie mater
jalrn e. 

(_ Podręczniki szkolne. Mi
nisterjum ośll\iaty postano\.Yllo wziąć 
w swe ręce wydawnictwo pod1·ęczni
ków szlrnlnych i w tJm celu utwo
rzono }JO<i przewodnictwem wicemi
nistra oswi aty, bar. Taubego komitet 
wydawniczy. ' 

A_uto~om . podręczników polecono 
złoż,\ c J;s1ążlu swoje do zat\\ierdzerna 
komitetu. 

Ze świata. 

Z Cesarstwa. 

6 Obrażony gubernator. 
Jeden z o::;tatrnch uz1e11illków pisał 
w swoim czasie, że estJandzld guber
nator nabawił się 1rntaru podczas mo
wy popa w Języicu e~tońsldm przy 
poświęceniu teatru w Rewlu. 

Gubernator ouruził się i wyto
czył redalctorowi proces. 

S4d s1rnzał redal<tora na 3 ty
godurn więzienia i 100 rl>. kary. 

6 Ta1emnicze zniknięcie• 
W zagad,,owycll 0Jrnllcz11ośc1ach zgi
nęła w W1teosku 16· letn1a córka dy
telctoru mie1scowe1 szkoły handlowej. 

Dziewczyna była w klubie na 
maslrnradz;e, wyszła stamtąd, lecz do 
dourn nie wróc1la. 

Dotychczas nie natrafiono na jei 
ślad. 

6 Choroba uprina.-Zaany 
piaarz rosy 1~k1, li. uprrn, zacho
rował na r 1Jzstrói nerwowy, spo
wodowany przepracowaniem. Obec
nie czu e się lepiej. 

b. Za ujęcie katorżników. 
Za ujęcie dz1es1ęciu katorżników, 
zbiegł.vch z więzienia pskowskiego, 
ministerium spraw wewnętrznych wy
placiło tym, lctórzy ujęli zb iegów, wy
JJagrodzenie w wysoirnści przeszło 
1,000 rb. 

Wiadomości krc.łowe. 
===-=~·-=-== 

+ EColej Ciechanów -Pł,,.ck, 
Centrnluy ko111itet do sprawy uregu
lowauia transportów na 1rn1ajacll że
laznych, roz}Jozna n SZJ projeJct budo
wy frnlei dojazdowei z Ciechanowa 
do Płocka doszedł do następującej 
konkluzji; że „ wobec doniosłości pro
jektowanej Jinji dojaz<lowe J rila życia 
g-ospodarczego kraju i poczytuiąc rę
kojmię, jaJrn, przedstawirt p t•d wzglę
dem eh:onomicznym za zupełną, uzna
je l.Judowę te 1 drogi za pożądaną". 

Sprawą tą zainteresowały się 
rynki zagrani1•zne . • 

+ Aresztowania w Często. 
chowie. W ostatnich dniac11 do
lrnuywane są liczne rewizje i aresz
tO\\ unia n sród robotnil{ÓW życiow
skicll w Częstochowie. \Vięlcszość 
aresztowanych stanowią członkowie 
związków zawodowyc11. Wśród aresz
towanych zna ;duje się dzicnnikan 
ży dowski Ceszyński. 

1\ ieniu wyraził rntlość, 7.e po rn~ 
p1erw::;zy w swem życiu blogosław ! 
zv. 1ązelc rnalż"!ńsld pomiędzy pszcze. 
11niak1em i mirosławianką, t. j. wło
ścianami, którzy otrzymali już wyk
ształcenie fachowe i będą w przy
szł•iści J{rzewicielami kultury wśród 
ludu. 

l'o obrzędzie ślubnym przy dźwię~ 
kach orkiestry strn.żacJrieJ, wszyscy 
ooecni, w liczbie około 80 osób, uda
li się do dolllu ludowego, gdzie od 
godz. 7 do 12 odbyła się zabawa we
selna z przerwą godzinną na ucztę~ 
która była pozbawioną wszelkiegv 
rodzaju trnnłrów, gdyż, oprócz her~ 
baty i wód owocowych, żadnych in
nych napo jów nie byłCl. 

Podczas uczty na cześc młode1 
pary przemawiali: ks. kan. Bliziński, 
dyrektor szlcoły, inżynier Dąbrowski 
.kilim uczniów, którzy sldadali mło
de) parze życzenia w imieniu Pszcze. 
lina, urzelni liskowskie) i młodziety 
szkolnej. O godz. 12 w. nocy zabaw~ • 
przerwano, pan młody podziękowa? 
wszystJdm obecnym za iyczenia i 
udano się do domów. 

o z rowotnołf 
miasta. 

Pisma miejscowe notuią od cza
su do czasu wiadomość, że komisja 
techniczno-budowlana dokonała oglę
dzm takich a takich budowli, wy
.kryła takie a takie nadu~ycia, tych i 
tych w~aścicieli ruchomości pocill
gnęła do odpowiedzialności sądowej. 

Notatki takie prędko wychodzi\ 
nam z pamięci; przy pierwszej spo
sobności narzekamy dalej na brak 
czystości i wogóle hygieny w Łodzi. 

.k. właśnie w notatkach powyi
szych kryje się źródło nieczystości, 
które zarażają powietrze łódzkie i za
truwają 11am życie. 

Bo proszę posłucl1ać: 
Oto pewien właściciel hotelu wy

puszcza nieczystości do krytego .ka~ 
nału ulicznego bez urządzenia fil
trów biologicznych. 

Oto inny właściciel wykończalni 
kpi sobie ze wszystkich filtrów i ba
senów, zanieczyszczająo ścieki u
liczne. 

Oto pewien kamienicznik ni~ 
chcąc ło~yć kosztów na wywóz nie
czystości, łączy je z kanałem wod~ 
nym. 

W rezultacie piiemy niezdrow, 
'Yodę, wdychamy szkodliwe opary u
hczne. 

· CM. więc dziwnego, że śmiertel
ność w naszem mieście jest tak wiel
ką, cóż dziwnego, że powoli łodzia
nie karłowacieJą fizycznie. 

Nad wykrytymi faktami tego ro
dzaju opinja publiczna przechodzi do 
porządku dziennego, zaś decyzj& 
władz okryte są tajemniczą zasłoną, 
a wszak Rą to fakty wołające o pom
stę do nieba. 

Leo Mechelin. 
We wczorajszych telegramach po

daliśmy .wiadomość o zgouie, nadeszłą 
z . Helsrngforsu.. naj w;y bitnie , szego 
d~Jalacza i polityka tmlandzkiego, 
rnezmordowanego obrońcy jej praw 
~o życia samodzielnego, Leo Mecbe
lina. 

Leopold Mechelin urodził się w 
r. 1889 ~e FredrikshamH1. Zaraz po 
ulro.ńcz.emu studiów rozpoczął czynne 
życie, 7ako profesor uniwtirsytetu (na 
katedrze prawa państwowego) oraz 
poseł na se1my finlandzkie. Swietny 
mów?a, staną~ wkrótce na czele t. zw. 
P.art11 szwedomańskiej i przyczynił 
się. do wprowadzenia w życie ustawy 
wo7s1<owe1 z r. 1878. Mianowany w 
r. 1882 senatorem, położył wielkie 
zasługi dla rozwoju handlu i prze. 
mysi u w FinlnndJi, Jako s:r.et depar
tamentu skaroowości i handlu. 

O Zami st Tanga. Paryscy 
nn~czyciele tańców próbu 1 ~ \\ prowa
dz1c w rr,od1~ nowy taniec, o którym 
są przekonani, ~n wy~uguję tango. 
Nowy tarnec nazywa się „ta-tao (to 
znacz~: doskonała . harmonja) i po
chodzi z Chin, gdzie tańczą go już 
od 2400 ro1rn p1zed Nar. Cbr. 

W tym tańcu tancerz i tancerka 
są zawsze oddaleni od siebie na 12 
cali,, a taniec polega na powoinych 
wdzJęcznyc.h lCl'Olrncli, dii wacznych 
„pas" i długich ukłonach. 

• Ta· tau" ma być tańcem bardzo 
ła~n.>· m i :r;ni,mo swye.h egzotycznych 
dz1Viacznosc1, pełnym powagi. 

Zza ordo nu. - -

+ Bandytyzm w Sosnow• 
cu. Onegdaj o godz. 3 w nocy do-
1rnnuno napadu na Sieleckie 'fowa
rzystwo pożyczlco wo-oszczędnościowe 
w olrolicznościach J1astępu 1 ących: 

Czterej ba11dyci od późneg<_> wie
czora krążyli około domu Tow. po
życzkowo-oszczędnościo'h ego przy ul. 
Sieleckiei. Bandytów zau~ażył stróż 
'l1ow. Jan Maślok. Atoli stróż położył 
się spać, a rabusie korzystaj ąc z o
kazii wyłamali ścianę domu i dostali 
się do kasy Tow., gdzie znajdowało 
się 7,000 rb. gotówką. Wtedy dopie
ro stróż o budził się i wszczął alarm. 
Bandyci, na szczęście nie zdążywszy 
nic ukr<. ść, umknęli bezkarnie 

Zawiadomiona o powyższem po
licja I cyrkułu udała się na rniei sce 
i rozpoczi;ła poscig, na razie bezsku
teczny. Na miejscu napadu znale
ziono 4 łomy i 14 różnyd1 narz~dzi 
bandyckich. 

Jednym ze skutecznych. środków 
dla ukrócenia powy~szych nadużyl 
iest surowe karanie lekceważących. 
zdrowie osobników, których karygo, 
dne postępowanie winno być napięt
nowane zawsze z imienia i nazwiska. 
L~dzie ci jeszc~a .ta~ nisko me upa
dli, aby postaw1erne ich pod pręgierz 
pu?1iczny nie miało wpłynąć na 
zmianę uwłaczającego godności ludz
kiej i będącego w sprzeczności z su
~ienie~ sposobu traktowania prze21 
mch naiprostszych postulatów hygie
ny, jako też nie posłutyło za prze
stru~ę dla innych. 

Kiedy rozpoczęła si~ akcja, ma
Jąca .~a celu zupełną u11if1.kację Fin
l and11 z Ros 1 ą, Mecbelin rozpoc·,ął 
rozl e.~łą akcj ę publicystyczną w o
brome snmodz1 elności Jcru )U, skut
kiem .czego zmuszouy był w r. 1890 
mitąp1ć z senatu. 
. W uz11aJJJu 1ego zasług naród 

frnlandzln wybił w r. 1900 medal na 
cześć MecheJina. W r. zaś 1918 gen. 

- -
O Echa napadu na profe· 

sora. 'l1ry lrn11ał wiedeli-1Jo rozpa
trywał prośbę 1casaey , ną, wniesiona, 
pr~ez studenta urn wersy te tu 1 wow
::;Juegu, Jułjana BierenzV1e1~a z War
szawy, któregó swego czasu skazano 
w~ ~w~w1.e na 6 tygodui ciężkiago 
więziema i wydalenie z Galicji ?.a na
pad na pr~t. Sierpińskiego. Sprawa 
Lyła w związku z manife::.taoiami so
cialis tycznemi przeciw profesorom, 
przybyłJ m z Warszawy. Trybunał 
kasacyjny przycłlylił si~ po części 
d~ odwołania wyrolcu. Potwierdził 
winę co ~o prze l< r oczenia przez wmie
szarne się _w czynność urzędową, 
z~ 1 ós~ natomias t " y rolc co do zbrodni 
c1ężlC1ego uszlcodzenia ciała i st<azał 
osl~arżnnego tylko na Jcarę aresztu 
d~1 ~4,. odpokutowanego już przez 
w1ęz1eme śledcza. 

+ Wzorowe wesele. Z Li
skowa donoszą o odbytem tam we
selu, które może śmiało służyć za 
wzór tego rodzaiu uroczystości. 

Zenit się dawny pszczelnik, kie
rowu1k biura tamteiszego Tow. po
życzkowo-oszczQd n ościowego, Anto a i 
Szew czy 1<, z m1rvslawianką, Antoni
ną Mariańslrą.- Oboje młodzi małton
kowie są dziećmi gospodarzy lisow
skich, i z takiego powodu w uroczy
stości wzięło udział wielu Jiskowia
ków. Oprócz tego otrzymali zapro
szenie wszyscy uczniowie szkoły li
skowslnei z personelem 11auczycie1-
skim na czele. 

Slubu udzielił ks. kanonik Bli
ziński, który w stosownem przemó-

Ale z drugie1 strony cóż uczynił 
dla tej sprawy sławetny zarząd na
szego miasta, w którem tego rodzaju 
kolizje z prawflm i eumieniem za1śc 
tylko mogą'? Czytamy w „Kurierze"" 
z dnia 23 stycznia: „ Wyznaczone na. 
wczora1 w magistracie posiedzeni& 
podkomisji sanitarnej m. Łodzi, zło
żonej z 8 osób, dla opracowania o
statecznego pro1el\tu uregulowania. 
sto.sunlrów zdrowotnych miasta, zgo
dme z proJel<tem władz gubermal· 
nych, z powodu wyjazdu prezydent~ 
do Petersburga, nie doszło do skutku 
i. odłożone zostało na dłuższy prze· 
ciąg czasu". 

Onegdajszy zaś „Kurjer" pisZ6. 
„Powołana do pracy przez gu

bernatora komisia sanitarna miast!! 
Łodzi, wybrała, inie wiadomo, podko
m1s1ę dla opracowania planu uzdro
w?t~ienia naszego miasta. Podlrn· 
misia opracowała pro7ekt utworzenia 
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przy magistracie spec jalnf.'go \\ J' dzia ł u 
sanitarno-lekarskiego. Koszta utrzy
ma.uia wydziału określono w proje.k:
oie na 40,000 rb. rocznie. 

Prezydent mia8ta nie zgodził się 
JednaHe ze zdaniem podkomisji, ze 
wzgl~du na szczupłe fundusze mia
sta (?!) i budżet lekarski zredulrnwał 
do sumy„. 4,000 rb. 

Istnieją więo komieie, podlcomi· 
Bje, nadkon isje i inne dziwolqgi sy
stemu blurokt-atyc~nego. Opracowuje 
si~ wnios.ki, projekty i plany, ale Ja
kie W81'ystk1e dalekie od urzeczy
wlstnlerna. Prowadzi się system 
oszczędnościowy wzgl(!dem na1 pil
niejszych potrzeb m.e!':Zkańców JJa
szego grodu, w m;()ście, które nie 
ma wcale długów, aby 1nlrna}w1ęce1 
i>dsyłać zeń pien i ędzy i otrzymywać 
za to ró~nego rodzaiu honoryfiłrncie. 
z.wieka się z wydan iem nujdrobniej
sze1, lecz stanowcze1 decyz1i; ucina 
si~ skrzydła wszelkiej śmieJszej ini~ 
e.jaty\\ ie; dzirdnl11ość swą Ul{rywa się 
ł)ZUinle przed okiem i kontrolą spo
łeczeństwa. 

Czyż więo wobec tego wszyst· 
.kiego możemy coś innego odp o w ie
d.z1eć nad to, te zarząd naszego mia
sta n i c nie uczynił dla zdrowotnoś
ł)i ludności miejscowej, dla pod nie
!!ienia wnrunkó~T hygienicznych, w 
którei ona żyie1 

Natomiast 1aka wdzięczność cze
ka zarząd miejski z naszei strt•ny, 
jak oceni iego postępowanie pokm
ność, niechaj już sobie ojcowie na
szego miasta sami dopowwdzą. 

B. 

Z pi!lmiennictwa. 
Dwutygodnik „Ruchu, poświę

eony sprawom hyg1euy i prawidlo
wego kształcenia cielesnego, wstąpił 
w dziewiąty rok swego istnienia ze
ezytem, który świadczy o stałym pis
ma tego rozwo1u. 

Na treść zeszytu tego składa się 
sześć artykułów większych, jak: 
• Kształcenie Ciała w r. 1918", Wł. R. 
Kozłowskiego, „ Wychowame cielflsne 
w Szweci1" K. A. Knudsena, „Sport 
u młodzie~y• A. Pawełka, „Spanie 
przy otwartem oknie• dr.Arnulph'ego, 
.Od:tywianie sportowca" B. Skarskie
go i .Chińskie walki owadów" · A. 

· ZaTc::kiego; pozatem obfita honika 
• l.a Stoworzyszeń" i ogólna p. n. 
!'Zewsząd", or1tz bibliografia w za
.kresie .kształcenia cielesnego. 

Z sali oaczytowej. 
"Europa za Napoleona Hl••. 

Otlceyt p. Natal1i Gąnuruwskiej. 

W sali Stowarzyszenia wzajem
ne' pomocy iiracowników handlo
wych odbył s1~ wczoraj wieczorem 
piąty z cyklu historyczntigo, odczyt 
o położernu po!1tycznem Europy za 
panowama Napoleona HL 

Temat ten uj~ła p. Gtłsioroweka 
bardzo za1mu1ąoo, w szereg jasno i 
•więtle wypowiedzianych zdań, świad
czących o ualetytem zrv~umiemu i 
opanowaniu tematu. 

Naszkicowawszy na początku ów
ezesny nastrój polity<'z1,y w Europie 
zaznaczy~~ prelegentlca t1ilu14 }>l'zewa~ 
gę Francn. w polityctj m1'2dzypań
stwowe1 pterwszyoh czasó N panoWB
nia ostatniego cedarza francuzów 
rozkwit przemysłu, dobrobyt mate
terjalny i !yt11e umysłowe pod jego 
berłem. Omawi111ąo nast1wule dypło
maty k~ jego - wojny .1J&p1.1zór bez
Jnteresowne, " iednak ~ai>orcze -
prelegentka przeszła z kolei do sto
sunków włoskiuh, ZJednoczeriia Włoch, 
la.targów austr 1ncko - prush i~h oraz 
etoiącyeh ~ związlcu z t.vw1, 'pierw. 
8ZJch ~ys1ł.ków ZJednoc~enia Nie
miec. Nie onunęla te~ JJhiuridnje po
Wt11tanJa poisJdrgo w r. 1868, które to 
równiet było Jednym z uv. oców poli
tyki napoleońskjet, wa1~ct> l lia celu 
odbudowanie Eu.ropy w uiysl kvśció· 
ła .katollckrngo. 

Streszczemem przebie,,. 1 wojny 
fraocuslrn-niemiecJdego (18°71-2 r.), 
.1ako ostatnią taz~ epoki Napoleona 
III, oraz slrnllrn mf. lnlcie wo rra ta 
wywarła .na u1:1u·ó; we\HH~trzu.v ,!1.ran-

cjl, zn lcotkzyłn p. Gąsiorowska swój 
odczyt. 

Szkodn naprawdę, ~e ·powy~gi,v 
cy kl odczytów historyczny eh 'w,nvołu
ie u nas s tosunkowo niewie lk ie z::dłl
tereso\\anie. Byłoby, ze wzµ:lędu na 
poucza : ącĄ icll treeć, do życienia, 
aby zgromadzały one licz111e1sze za
stępy słuchaczy. 

J. s. 
Następny odczyt, we wtorek, d. 

8 lutego, w sali Sto\-\ arzysze1Jio, przy 
ul. Spacerowej, wypowie p. W. 
Dzwonl<owski na temat: „Europa 
współczesna". 

~rzeasf a w ie„ ia 
ata 11aszyeij ał>0>18Y(łbw. 

Następne 19 tP. przedstawienie 
dla na„zych prenumeratorów odbę
dzie się w teatrze Opery 1 Operetki 
przy ul. Kon::.tantynow ki~j M 16, 

dzil!I, l8 s1yc2ma 1914 r .. 
Na przedsta'A ienie to wybraliśmy 

piękną i meloctyinq operetkę w trzech 
aktach z ~ycia fabrycznego p. t. 

li 
li 

z pp. Hogińską, Groc1nickim, St. Olaire, 
Szczaw1ńs1dm i Ochrymowiczem w 
rolach gl ówuyc.h. 
Bilety za okazaniem kwitu z opła„onej 
prenumeraty naby\\ać możua do dziś 
w adipiui::;tracji pisllia na~zego. 

Kronika. 
= (1) O gilhernję w ł odzi. 

Na zapowieaziane narady w mmi-
8ter1um w svrawie utworzenia „gra
clonacza!stwa" w Lodzi, udałi się: gu
lJtrnator p1otrkoV1 s.ki, prezydent m. 
Łodzi oraz zaproszony przez mego 
p1·y w utnie radny miejs.1d, p. Karol 
l!:isert . 

Władze gubernja.lne nie wezwały 
radnycil, aby się porozumieć przed 
wyjazdem w tej ważnej sprawie. 

Gubernator l<aliski udał s1~ do 
Petersburga z deputacią obywateli, 
.której zadaniem b~dzie starać się o 
to, aby nie porus~ono ZU.lJełnie Ka-
1itJza . 

Obywatele łódzcy z powodu za
mkrnęc1a Stow. \\.łaścicieli nierucbo
JlJOśc1 me mieli możności porozumieć 
si1t w te) sprawie. W ostatniej do
piero chwili grono obywateli wysła
ło zoioro"ł\ depeszę do prezydenta z 
prosl.11\, „al>y usilnie st11rano się i 
popierano proielit utworzenia guber
DJi łódzkie), gd,y:t .gradom1czalstwo" 
ii.daniem ich, byłoby .klę8.ką dla Ło
dzi Jako. miai:>ta przemysłowego. W 
d~peszy do"odzą, te Lódt Jnko mia
i;to guuern alne nie byłoliy zależne 
wyłącznie ou przemysłu; rótnorodne 
i11stytuc1e dałyby ruożnoś6 nawet w 
ozttsJe J,r;y~y<>u istnie111 a tysi ącom 
Dlleszirnńców. „Gradom. <:zat ~ twt•" po
fogałouy tyrno ua utworu.du st1rno
w1ska naczel.uika miastu, ki.ót·e tyl!rn 
pod wzgJędeu1 Vlladzy Jiol1cn11e1 stoi 
11a rówDJ z gubernaturem. Sprawy 
zaś admmistracyJne byłyty zawisła 
oct gubernatutu.. 

= {r) Losy •~mOl".ii!ltd'u. „P1e
terburgs.K1i .h. urjer" dorwai, żd }Jrzy
jazd generał-gu beruatol'a \ar;:iza w-
1:>kiego S1rnłuna do PeterHLu1ga 1est 
k1ś1e związttny ze sprawą sam1.1rządu 
mieJsk1ego w Kró!e8tw1e Polsluem. 
Generał-gubernator S1rnłon ma o„ wJe
tilć sprawę z punJ{tu wJctzema poli
tycznego i nurodowego usposobienia 
społeczeństwa po1skiego i wciąż wzma
guJqcych 1:11~ obostrzeń w litosunJ<ach 
polsl<0-tydowa1cich. Zdanie gen. Sl<a
lu11a rua być wutne w zwiąiuu z ma
j4cem nastąpić omnwłauieDl projektu 
}il'łtW& o sttmorządzłe rniti)eJdm w 
Królestwie prz~z .komi:JJI;} po,ednaw
czą. 

Wiadomo-pisze dalej „Piet. Kur
jer•, te genŁ"rał Sknłon l11t1 1est stron
uik1em samorządu rn ie)::;ldcgo dla 
u11ast Królestwa Połsldf'gO i te slcła
ma się I.Jardzie! w kier·unku popra
wek częśc i ow,vch w doty<:liczasowym 
systeniie gos1«idarki miti iSldei. 

W razie zwłoki w urzeczywist
nieniu pto j el<ŁU pr1.1.wa o samorZf!CTZle 
mH•j , li im gener;it - gul.ernator wnr
~za."~.IU zuwicrza z.łożyć SllÓJ pru;t1't 

poprawek do ust.awy nlieiskiei oho- Cegielnianei .M 81, a w ~v l11 1h; w fah · 
wiązu ącej w miastach Królest\\a ryce w,vrobów \\elnin11:vełl J n!\óbr> 
PolsJriego. • Szmulowicza, prny ul. P H) frk o 11·~ 1<iP~ 

- t'?) Fodatek mieszkanio• Nii 80. 
•Y· lris pPl<lol'zy podutlww1 otrzy
mołl cyrl<Ularz minister um z wy
jaśnifn1iem o nowych terminach wno
szenia sJrnrg na n1espro.w1edliwe żą
danie zaJiłacen1a niedoboru podatko
wego. 

-- Praktyka iednak wykazała, ~e 
często, wti.lrntek poruyłek właścicieli 
lub rządców domów, płatnicy podat
ku, zmiemaiący lolrnle w początku 
i końcu roJrn, pociągani @ą do pła
cen 1a podatku z dwóch lokllJi stare
go i nowego i wobec tego mają na
der utrudnioną obronę przeciw nad
miernym uroszczeniom tls1ni.lnym. 

Ooecme ministerjum polecił(}. pro
stować podobne poruyłki niezależnie 
oti tcrmrnu, w którym było wniesio
ne przez płatn1Jca za~. ttlenie. 

= (:) ft:migracja do Kana• 
dy. W ladze w Ka11adz1e rozesłały 
b1m·om emigracyjnym cyrkularz, w 
którym ostrzegają emigrantów z pań
stwa ros.v 1sk1ego, iż ci tylJco z nich 
wypuszC"zeni będą na ląd, którzy po
s1ada1ą paszporty zagraniczne, wyda
ne p1·zez <>wói rząd. 

- (f) sprawie kursów rze
mieślm1;z.ycUt • . W czom) po poł., 
w mag1strac1e łódzlcim, od b.vło się 
posiedzenie członlrów połączonych 
kom1s1i szkolnych, pod przewodnie· 
twem w1ceprezyde11ta Andreiewa, w 
sprawie utworzenia kursów rzemieśl
niczych przy wyższych sz1rnłach po
czątlcowych. Obecnym był inspektor 
łódzkie; dyrekcji naulcowei, p. Szczeg-
łow. . 

\Vobeo zebranych odczytano 
okólnik minister ium oświaty o po
trzebie utworzenia Jrnrsów I środkach 
przez rząd w teJ sprawie przedsi~
uranych Treść tego okólnika Jest 
znana czyteinilc•im uasz.vm z wczo
rajszego i po przed 11 icłl numerów „ Kur
Jera". 

Członkowie koD}isji szkolnych 
uznali utworzenie w Lodzi 1rnrsów 
rzemieślniczycl1 przy szko1ach po
czątko\\ ych za bardzo pożyteczne. 
Dzisiaj dziecko, po ukońc:zenm czte
roletniego .kursu sz1coły początlrowej 
wychodzi w s~ 1at rnepr:r.ygotowane 
do tycia tacuvwo. A pr:i::;e<:Jet w tym 
okresie mogłoby si~ ostate0znie nau
czyć pew11ego rzemiosła . 

Uznaiąc potrzebę utworzenia 
kursów, komis ~ e szlcoJne uważały za 
.konieczne opracowonie rodza1u .lrnr
sów, na1bardzie) dla Lodzi odpowied
nicl1 powierzyć 1com1sii specjalneJ, 
złożonej z ludzi J<0mpete11tnych. Je
dnocześnie Jrnmis1a ta ma opracować 
przypuszczal11y Jcusztorys i wszystłde 
te dane powtorzyć na posiedzeniu 
poląc-zouyrh lcom1sjl szkolnych, .któ
re oduędzie si~ w dniu 4 tut~go. 

Do 1<omisj1 ~ybrano p.p.: Włady
sława Ciota, Antoniego łtybakn, Ada
llla NebelsJoego, Franciszka Szymań
skiego, Huberta MUhlego, Oslcara 
Dau Jego, Bertolda Do branca i Adol
ta .Bessarta. 

(d) Pierwsze posiedzenie komisji 
wyzunczono na piątek, o godz. 5 po 
poi.. w uiag1 strncie. Na 7.ebranre to 
oc:dą zapro:szenl dyrektorowie fabryk 
i spec1al1ści w Jcierunku wykształce
nia :tacJ10\>t'ego. 

(r) RGbotnic~ iydowsow 
zamiast polakach. O głośne} a
gitacji w t.) m .k :eruuku, C:.onoszą ga
zoty żydowsJoe że przyjechał spe
cjaluy delegat „fen", mejak1 Frydman, 
J<tór.v razem z nauczyu1ele111 Mdzlcim, 
N:isbaumem, obcllodz1 fabryki w celu 
obe;,iJail!a r,i~ ze stauem rzeczy. 

.hum1tot centrnluy „le.i" w Peter
sbw t· u-Jak piszą du1c1-.:;Hnie SIQ 
zarnwresował olJecniti po l ożcn1em tka· 
ciów·zydów; oczeJ>u 1 ą, że wurótce u 
czymone zostu1H\ pewne kroki w ceJu 
pomagania rvbutnikom tyduwslłim w 
dostarnu si~ di> tabryk. 

W 11ulsiym 01qgu notu ' ą: „ W 
warsza Wl!lkich i łódzlocn .kołach asy
milatorskich zac~ęto się interesować 
polożemem ruliotn11ców ;\ydowskich i 
pro1e1ctu1e si~ nawet załv Genie w Lo
dl6i im~tytucji o celauł1 ekonomicz
nych. l)roj oktodawcy ~gadzajĄ si~ 
uawet pracować w zakrel'!Je ekono
micznym rtjlrn w ręk~ z innem1 .ko
łamJ a rówmeż z nncionaJ13tami". 

- (l<) asy chorych. Jutro, 
dnia 29 b. m., o•lbrtdl\ s1~ zebr1inia 
w s pru\\ iO zor~&11 1 z11wnnia lcas l'ho
rvch w 1ali rvre wyrobów bnweluia
r;y r h \\. I 

0

lnl'u wa·; prz.r ul. Rzgow
SKJeJ N ~8. oraz Jo!oma. przy ul. 

( d) l:wi ~;sz~nie. et ~\rs 
Od du. 1 lipcu, J.!OWlt;l>:-Zon ~· h r;rizl · ~ 
etat inspekc)i podatlcowych i Htwo
rzone nowe posady młodszych po · 
mocników. Prócz tego zwif}kszonn 
będzie liczba inspelctorów podatko
wych. o 1. czyli będzie ich obecnie 
siedmiu. 

= (f) Zawieszenie wypłat. 
Wedlug ostatn1cn wiadomości, zawifl
siły wypłaty firmy uast~pujące: 

W Jekaterynodarze, „S. Maj-
kow", handel ma11ufokturowy~ Pasy
wa stanowią 280 tysięcy rubli. M. 
towar rozpnedał po cichu przed o
głoszemem mu niewypłacalności, ma
gazyn zamknął a sam uciekł z pie
niędzmi. Pozostała żona, lctóra obie
cu1e wierzycielum pokrycie cz~ścio· 
wo długów w przyszłości. 

- W Chabarowsku, „M. Zls
kind", skład rnanufakturowo-sukien
ny. Pasywa stanowił\ 800,000 rubli. 
Wierzycielom proponu1e 85 proc. Ci 
nie chcą si~ zgodzić, lecz zdaje si~ 
te będą zmuszeni ustąpić. 

- W Stawropolu, „L. Załszu
per", skład manufakturowo-sukien
uy. Pasywa stanowią 250 tysięcy ru
bli. Zał szu per bank ruto wał jut dwa 
razy. Obecnie jak sil) okazało wy
przedał towar, wziął znowu na kre· 
dyt i sprzedał, magazyn zamknął i 
uciekł. W 1erzyciele wystf\pili z ~ąd&
niem osadzeuia go w więzieniu. Ro
zesłano za nim listy gończe. 

-- W Saratowie, „l. Kokowant•, 
skład galanteryiny. Pusywa stanowią 
180,000 rubli. Wierzycielom proponu· 
Je 60 proo. Wszyscy zgadzają się 
chętnie, wobec czego magazyn pros-
peruje dalei. · 

= (d) r·rzyjazd wiceguber• 
natora. Dziś po południu pr;.;yie
chał do Lodzi w sprawach stu:tbo
wycn w1cegubernator piotrkowski 
g~nerał majnr Furtwengler. • 

= (d) Z Tow. popierania 
pracy apołecznej. W czo raj wie
ezoreru w lokaJu własnym p1·zy ulicy 
Piotrkowskiej M 192, odbyło si11 
pierwsze połj\czone posiedzenie ra
dy i zarządu, pod przewodr11ctwem 
prezesa zarządu p. Heury ka Uroh
mana. 

Na zebraniu -zatwierdzony :wstał 
regulamin dla rady, zarządu i biur1t 
'row. 

= (d) Z kaey akarbowej.
Piotrkowska izba skarliowa zaw1ado
m1ła 1rnsę slcarbową w Ło<izi, te mi
nister1um slrnrbu zezwoliło na utwo
rzenie przy tej izbie dwuch nowych 
pGsad: głównego buchalt~ra i poJDOC
nika kas1era. 

Obecnie więo będzie w mlejsco· 
we1 kasie siarbowej trzech buchalte
rów i pięciu kas1erów, co wpły11ie 
niezawodnie na szybsze załatwjenie 
interesantów. 

= (k) Z Resuray rzemieil• 
niczej. Na wczora1szem posiedze
niu zarządu Resursy rzemieślnicze) 
przy ulicy Widzewskiej M 117, osta. 
tecznie zadecydowano, w celu uzy„ 
skan1a funduszów na pokrycie kosz
tów budowy domu przyjmować udzia
ły pieni~tne bez określenia wysoko
ści sumy na 4 procent. 

Dla zebrania udziałów postano
wiono rozw mąć czynni\ akcj~, w .któ
rej udział wezwe. c.zło11kowie zarządu 
Ibsursy. 

Podkreślano karygodną oboj~t
noŚć cechów, które na odeZWfl zarzą
du Resursy z wezwaniem do zło:te
tenia ofiar na pokrycie koszt4w bu
dowy domu odpowiedział,r, jak do· 
tychozns milozenlem. 

W zo.końozeniu omawiano spra
w~ balu dorocznego Resursy, któty 
si~ ollbędz1e w przyszłe, niedziel~ w 
Ifoleno w e. · 

- (d) i'. *ycia atowarai:y• 
•reń. Gubernut1ir p1otr1cowski po
zwolił zurzątlowi Stow. 11racowników 
aptel<arsklcb. otworzyć bibljotekt} i 
czytelm~. 

:tiar11ądowi Tow. szerzenia wiedzy 
Im. Sienkiewicza w Cho1nacb, po· 
zwolono urządzić tygodniowe odcz;y
ty i pogadanlcL 

- (le) Zatwierdzenie usta• 
wy. Urząd guber11)aiay piotr·1rnw
sk1 do spruw ZWH\Z1rów i stowarz.v
szeń zalegalizował U8tawy mstJtur.ii. 
łódzkich; 11 'l1ow. przyfociót stacji kli
matyczne1 luowódz nad Pilicą", „Stow. 
wza emne1 pomocy nnuczycieH i L>. na~ 
uczyc1oli c.hrzescian", 



MH. 

- (r) lllrczJt Amundsena.
Jak jut donos11iemy, ZJetdta do Ło
<jz1 znalcomity odkrywca bieguna po
łudnio\\ eµo Amundsen, celem wyglo
.:izen1a w sali J<oneerto\\ej, iedynego 
odczytu p. t. 11Moja podrót do biegu
na południowego". 

Odczyt ten objaśniany bediie 
llczneml przezroczami ł !djęelami Jrj. 
nemłltogrdirznerni; urz~dza go„AJHan
ce Frauęaise". 

Sama zapo\\iedt odczytu wywo
łała w miHcie naszem ~ensac1ę. Nie 
\' s.tpimy td; te sala o<icz~ tu wy
pełniona będzie dn. 4 lutego do os
tatniego m1e·sca. 

Bilety do nsbyola \A szkole Ber
litza, Now1 lłyneu: Ni 2. 

- (r) ·ze •zpHa5a mlejakle. 
90. Ruch chorych od dnin. 19 do 2G 
b. m., był następu1ąr.y: na ospQ było 
chorych 6, przy_był l. wy p1sał sJo 1, 
pozostało 5; na szkarintyuę byłó' eho
ryeh 20, przybył t, wypisafo się 4, 
.Pozostało 17; na róotę byłd eh.orych 
2, przy było 2. 

Ogółem było cho17t1łt 27, przy
było 4, \\ ypisa.ło sł• lt poMstało 
26 chor.vch. 

(1 ) ow. pomeaw die płu. 
ahoniemvc:h. Siedziba 'l'ow. nie
sienia po111ocy głucbonlAmym m. Ło
dzi została. przeniesiona do lokalu 
przy ul. Piotrkowskie} nr. 288. 

= (:) BaPwienie kaw,. -
Rada lekarska wyjaśniła, ie barwie
nie k11wy, mafl\Ce na oeJu wprowa
dzenie w błąd kupującego, co do 1e1 
jakośoi, .fest niedop11szczaJne takie z 
racji zdrowotności. 

Wob11e tego, osoby winne bar
wJenia kawy i sprzedające Jfł, będą 
pociągane do odpowri~dziaJnośei są
dowej na zasadaQb. ogólnych. 

- (r) Ba• „WaldazleachenH. 
Właściciel znanej w Łodzi restauracji 
• ImperJał•, p. Józef PaJejowski, otwo
rzył nową restauracjQ .bar WaJd. 
ezleschen11

, w miejscu, gdzie mieścił 
siQ dawniej 11bar pod Wiechą". 

Lokal został przoro,blony grun
townie. Nazwisko nowego włascieie
la daje r~kojm1ę, te za.kład prowa
dzony bQdzie solidnie. 

= (r) Tow. krzewienia O•. 
6wiatw zawiadami, te w niedzieJ~ 
dnia 1 lutego o godz. 6 po południu, 
11 lokalu przy ul. Mi.kołaiewskiej nr. 
ll, dr. tiL N. Gąsiorowska tz War
•zawy), wygłosi odczyt p. t .• Elek
„,ja i .liberum veto" w Polsce•. U
strój srołeczno-po1ityczny Rzeczypo
.1p0Jlte szlaeheekle1 XVIIJ stulecia. 
Próby odrodzenia. Ustawa 1791 roku. 
upadek polityczny Poll!lki. 

Ceny m1ejs6 od 10 do 60 kop.; 
dla członków 6 kop. 

== (r) kur•• pedagogiczne. 
Przy prywatne) szkole teńsJdej z 
prawami, Aleksandrowa, na ul. Pań
'l!kJej nr. 86, utworzone będą od dnia 
28 b. m. bezpłatne .kursy pedagogicz
ne dla kobiet, posJada1ących patent z 
a.koilezenia 7 .klas gimnazjum. Kursy 
te trwać bQdą miesiąc. 

= (ł) Sprawm.zanle pobo. 
iaowwch. W mag1straeJe łódzkim 
rozpoez~to tut sprawd ~anie Usty po
borowych tegorocznych. Ci poboro
wi, którym przysługUlf\ uJgi powjnni 
wcześniej przedstawić papiery, na 
~asadzie Jctóryeh uJgl moge. być stwier
dzane, gdyt pótnlej prawo do ulg 
stracf\. 

= (k) Przepełnienie w azpi· 
talu. Zarząd szpitala PoznańsJdch 
~awiadom1ł lekarzy pogotowia, te z 
powodu przepełnienia szpitala, nie 
mote przyJmować chorych. 

= (x) Odziałr Tow. trze~. 
woaai. Łódzkie 'l'owarz. trzdwości 
')tw1era w tych dniach oddziały w 
Zgierzu i w Radogoszczu. 

= (f) O kradzie* wiel\a6w. 
Kradziet wfońców z grobów jest zja
wisl<iem stałem na cmentarzach tu
~eiszych. Zajmują się tero bandy 
wyrostJ<ów, .którzy nastQpnie wieńce 
skradzione l!!przedają i znowu kradną 
z grobów, powtarzając t~ mani pula
ejQ mezliczonl.\ liczb~ razy. 

Poniewat nadzór cmentarny nie 
wystarcza, nlel<tórzy posiadacze g-ro
bów opłacaił\ epeo1a!nie słu~bę cmen
tarną za piJnowanie icb grobów. 

W o bee tego jednak, te jest to 
zbyt kosztowne i ueif\t!iwe, grono 
posiadaczy grobów na starym cmen 
tar:w lrntulicJmn, występuJEf ze slrnr~ 
gł\ do ZRrZf\dU par&łll z tądaniem 
wzmocnienia nnrJzoru. Rzec1l prosta, 
t.e czy ~f\dnnie to oduiesie skutel< 
pożqdany, jest rzecz\ bardzo Wl.\t
pliw-., 

f'OW"t ttUftJl!Jlt tł'.)DZn - !B~ty?z~ła !!.!.!..;.;P·~-------------..;..15._ 
-= (f) Skutki wrt\*lly. Je!eli 

na sucho ucbcdzl o.hiromantou1 wró
!enie z ręki i naiwni przysłuc.hu1ą 
si~ haikom o swej pHyszłości, dsie
dzictw1e, efArach miłosnych i t. p . 
bredniach, to tym .któny wrót~ o 
charakterach ludzkich z ro·koplsma 
nie zawsze łO tak ueboflzl. 

.Nietlawno w Łod~i przyszły teść 
przedstaw 1ł ocenę p11o1roa narzeozon'3-
go swe1 córki zuawcy cheraJ<terów 
i \'\Skutek niepochJebnAj oceny 0'1-
mów1ł .kandydat!>wi ręki swe1 córki. 
Ocena narzeczonego ebarakteru była 
naat~puj(\cej tre$ci: .łgar,;, utrao1us?1, 
ben•zględn.v, .fizyczni~ naerozwiDiflty, 
rzłow1Ak, przed .którym sio strzedz 
nalety•. 

:N1ed0Hły mał!onek odpowiedział 
niedoszłemu teściowi. 

ZupełDf.\ ma ra<.1112 przepowiadacz, 
te mnie Bif) nałety str~ei:tz ale zełgał 
co do rozwinięcia Jtzy;::?.nego, na eo 
mu dam niezbity do\'tód jego praw
domównośoł. Łgarzem nie 1estem, 
bo com przyrze1cł dotrzymałem, u
tracjuszom nie jestem bc,m od wagi 
nie utr&e.ił, okładając chiromanta -
pl'aWdQ Itlówtł eo do bezwzgJędności 
bom mu na!rładł bez hdnego wzgłę
du, a ~go dokonało moje fizyczne 
nierozwmięcie, a potem oeał1ł p1m 
swoją córkę, Zwrotu podarkow nie 
tądam, a pocałuuki chętnie córce 
zwróce. 

Wypadki. 
= (o) Zn1tl ziene zwłoki. -

W budce na placu .N2 5, przy ulicy 
Lipl1Wej znaJeziono zwło1u nieznajo
mego człowieka, Jat o.koło 60 m1eó 
n1ogącego. 

Jak _ustalono jest to August Ne
cel, zam1eszkaly przy uJic.zy Kousttln
tynowskiei M 68. 

Wyjnśnrnniem przyczyny śmier
ci NeeJa zaięta Blf~ polic:a . 

=- (p) Pokęsan, przez psa 
został "czuraj na ul. Mils ur. 45 
Zygmunt Szymański, 4-łetni syn 
szewca. 

Rany nóg i ?l\k opatrzył lekarz 
Pogotowia. 

= (p) Naałw zgon. W domu 
pr~y uJ. Andrzeja nr. 88 zasłabła 
wczoraj nagle zamieszkała tam Ce
cyl1a Rubiszo\łicz. Pomoc lekarza 
Pogotowia okazała się spótnioną: R. 
jut nie tyła. 

= (p) Najech•nw przez 
tramwaj został wczvraj na ulicy 
Zglerskie1 nr. 66, syn .handlarza, 
lO·letnl Moszek ~alecki. 

Lekarz Pogotowia stwierdził ci~t-
kie okaleczenia ciała. ' 

= (o) aai doro*karze. Za
mieszlrały przy ul RoJdcińskiej nr. 
48, Hugo KmdJer, przyiechawszy 
wczoraj koleją kaliską do Łodzi od
dał dorotkarzowł waJJzę z rzeczami, 
a sam poszedł po odbiór reszty ba
gatu, 1ecz kiedy powrócił ju~ ani do
rot.karza ani walizki nie zastał. 

OdszuJcaniem nie uczci w ego dor<>t · 
karza za,~ła się poJic1a. 

= (o) a gor11crm uezwn• 
ku. Wczoraj po połuan1u, na dwor
eu. kolei talJrycznei, m1esz1rnniec Ło
dzi SzmuJ Zawoda pozostawił przez 
zapomnienie walizQ z rzeczami, war
tości około 1CiO rb., a sam poszedł 
do kasy po bilet i kiedy Jwróeił 
walizy ,już nie znalazł na rn e scu. 

Według 'Wskazówek swiadków 
zajścia Z. udał si~ w pogoń za 
zlodziejką, l<tórą też na ulicy zatrzy
mał. Okazała ona się znaną złodziej
ką Pauliną Ginter, 28 lut. 

Osadzono ,ją w areszcie. 

Zamieiscowa. 
- (f) Z f abrwk okolicznych. 

Ruch pasażerski ua .kolejkach pod-
azdow ych wzrósł znacznie ostatnie

mi czasy Jest to w zwil.\zku z po
b3tem w Łodzi kupców z Cesar8tw, 
którzy codziennie wyJeżdżają do fa. 
bryk w okołir.acb Łodzi w Aleksan
drowie, Zgierzu ł Pab\aulcaeb. 

Obroty firm okol11·znych w chwi
li obecne1 są bardzo duże. Niel<tóre 
" fabryk idą dniem j nocq bez przer
wy, na trzy zn111rny, aoy podolać ob
staJunko1n terrnir10\\y111. 

_:. (x) Ze zgierskiej atra:łw 
09nfowej. Onegdaj, w 1olrnlU F. 
SwatJrn. w Zgierzu przv ul. Zai{ręt, 
odbyło się roczne zebranie członków 
zarządu zgiersl<iej straty ogniowej 
ochot111 cze i. 

ZlliJrunie, po r,atwierdzeniu i:!pra
wozdan a J<asuwego za r. z., uctiv. ali1i 
wziąć udział w obchodzie 50-łecia 
straży ogmoweJ w Kaliszu i wyzna-

ozyło na ten cel odpowiedni!\ składkę. 
Nadto postanowiono w dniu 7 lutego 
urządzić w sąJi .Lutm" dJa członków 
straty i ich rodzin-za ba\\ ę taDeozną. 

Rek\\ izyty stra~y powiększone 
r.ostały w r. z. o d w1e beczki, zaopa
trzone w sikawki do naczerpywania 
wody. Wogól~ pogotowie ratunkowe 
straty na wypadek potaru, podniosło 
ai~ w ostatnich czasąoh. 

(k) ~ p•·awy włoici•ń· 
ekie. Władze powi&towe 11atądały 
od wójtów gmin powiatu łódzkiego 
przedstawienia danych statystycz
nych o etanie obecnym $praw wło
ściańskich, orez eprawozdtJń rooz
nych o st.anie finansowym gminnych 
kas poty~zkowo-oszcz~dnościowych. 

= (z) Ołicz:rt w Zgierzu. -
W niedzielę, dnia l lute~o o godzi
nie 4 po połudnJu, p. St. Maiewski 
wygłosi w sali .Lutni" w Zgierzu 
odczyt „O Stanisła:wie Przybysiew
skim". 

= (z) Z „Harmonji" zgier• 
akiej. Vi dum 81 b. m. zg·1erskie 
Tow. muzy?zno-śpiewaoze „Harmonja" 
wystawia siłami własnego .kółka. a
matorskiAgo sztukę ludową ie fipie· 
wami i tańcami 11 Praw1ca j lewica". 

Po przedstawieniu odb~dą ·się 
tańce. 

-(r) Z Piotrkowa donosz~. te 
przywieziono tam liczną bandę han
dlarzy tywym towarem, ujętych na 
granicy niemieclciej I osadzono ich 
w więzieniu piotrkowsldem. 

Ze sceny I estrady. 
Teatr Polaki. 

Dziś, we środę, arcydzieło w e akt. 
„Orłę", po raz 27, które stale ściąga 
tłumy do teatru. 

We czwartek wielka uczta arty
styczna w teatrze PolsJdm;-Róman 
ZeJazowski gra swój benefis. Na 
święto to artystyczne wy brał bene
fisant nn1lepszą swą relę w niegra
nej dotąd w Łodzi sztuce H. Bern
stein\\ 'p. t. .Samson". Mistrz ZeJa. 
zowski z podziwu godnym pietyz
mem kreuje postać tytulową. 
. Bilety po cenach prem,ęrowych 
nabywać mo~na od 11 rano do 2 w 
cukierni p. Oostomsldego (dawniej 
Roszkowskiego) ora~ w kasie teatru 
od 6 do 9 w1ecz. 

W piątek, po cemich zwyczaj
nych :nemon ilemi", sztul<a w 4 ak
tach z prologiem Wedekmda, z goś
cinnym udziałem znakomitego arty
sty Romana Zela:.sowskiego. 

W sobotę po pot., po cenach 
najnitszych, dla młodzieiy, „Krako
wiacy i górale", komedja nat·odowa 
ze śpiewami J . .N. Kamińskiego. 

Opera i operetka łódzka. 

W sobotę wi~c ujrzymy i u~ły· 
azymy pp. Borowsl<ą, St. Clair, Ko· 
chówn~ i Jarecką oraz pp. Kadena, 
Lawińsldego, Kalicińsldego i Stani
sławskiego z niev.yczerpaoym w do":· 
cipach I .humorze p. Józefem Utste1„ 
nem na czele, który przy te1 sposob
ności zaprodukuie 11owy specjalny 
repertuar piosenkowy. 

Nad nowemi karykaturami pra· 
cuią ju~ bardzo energicznie pp. Szyk, 
Tom i Haneman, zwłaszcza pierwszy, 
którego prace ogólny podii w i zach
wyt wzbudHią. 

Ze wzgl~du na to, łe 1e1zoze " 
czasie trwania plerweze1 sabaw:r 
znaczna Ho8ć osób zamówiła stoliki 
na drUgĄ zabawę, nalety obecnie 
spieszyo się z 1Ja)mowaniem mią1se 
pozostałych, gdy& ich lloś6 ogólna 
Jest, jak w1adoffio, bardso niewielka.. 
Zamówienia przyjmuje dyrektor ho
telu .savo-y•. 

- (:) 1 łloo karnaw•ło11ira". W sobotę, ~. 81 stycznia r. b. w Domu 
Ludowym Przejazd M, Tow. muz.-dra· 
matyczne drukarzy łódzkich .Guten
berg" organizuje dla sw;}'ch członków 
i zaproszonych gości wielki\ zabaw~ 
pod nazwą „noc .karnawałowa". 

Program zabawy, umieiętnie uło. 
tony, zapowiada. bardzo wiele atrakcji, 
a m1jgłówniejSZI\ to łaskawie przy. 
rzeczone występy wybitnych sił ar
tystycznych Opery i Operetki łódz
kiej, p.p. Grodnickiego, PiekarskiegP 
i Jarz~ckiego, oraz artystów baletu 
p. Jarzęclde_j i p. Augustyńskiego 

Niewątpimy, te wytej wymienieni 
artyści będą owym magnesem, któ
remu zawdzięcza się powodzenie za. 
ba wy. 

Miłośnikom tańca, przygrywa6 
będzi doborowa orkięstra mieszana. 
Bufet zaopatrzonym zostanie w dobr' 
trunki i smaczne zakąski. W saU 
restauracyjnej biesiadu1ącym uprzy
jemniać będzie cłiwile bez trosk do
bry kwartet smyczkowy. 

Początek zabawy o godz. 9 wiecz. 
Bilety po cenie 50 kop. dla dru 

karzy, 75 kop. dla gości wprowadzo
nych i 50 kop. dla pań, mo~na ju~ 
zama\\ iać w lokalu T-wa Prze azd 12 
ćodziennie od godz. 7 wieczorem. 

- (.) „Do awitu". Pod powyf. 
szą nazwą J<Omitet dochodów niesta· 
łych łódzkiego Klubu sportoweg~ 
urządza w so-botę, dnia 14 lutego ba! 
w sali Domu Ludowego przy ul. Prze~ 
,jazd N2 34. • · 

Bal rozpoc~nie siQ o godz„ 10-e) 
wieczorem. Znana powszechnie goś· 
cinność i o~ywienie sportowców ro• 
kują, te zabawa nie tylko w nazwi~ 
swej przeclBcgnis si~ „do świtu". 

Kronilra sądowa. 
O nale:łenie do P. P. S. 

Dziś, w środ~, prze!tawienie dla 
prenumeratorów „N. Kuriera Łódz
kiego", odegrani\ zostanie operetka 
Lełlara „Ewa". w nadchodzący piątek IV depaF. 

W czwartek dana będzie komioz- tament karny warszawskiej izby są· 
na operetka Linkego ,,,6ri-Gri•, w dowej na sesji wy1azaowe1 w Łodzi 
której po raz pierwszy w roli tytuło- rozpoznawać będzie sprawę 1;firosła„ 
wej wystąpi primadonna nasze} ope- wa Zdziarskiego, studenta umwersy·· 
retki p. Rogińska. tetu we Lwowie, os.kartonego o nale-

w piątek przedstawienie popu- tenie do P. P. S. 
larm,, po bardzo nizkich cenach, P. Zdziarski aresztowany został 
(miejsca od 10 do 96 Jrnp.), dana bę- w Łodzi w marcu r. 1912. 
dzie po raz 14 kasowa operetka Ja-
cobiego „Targ na dziewczęta", z naj· O nale:.tenie do N. Z. R. 
nowszym obecnie tańcem .Tango". Na d: 80 b. m. w Łodzi wyzn&~ 

h
W sobotę po p~łudniu, dpo cd.e- czona zosta:l.a sprawa Pawła BieJaw· 

nac na)ntższych, m1e1sca o 10 o sldego, Teodora Szalińskiego i Józefa 
40 kop., odegrana zostanie operetka F .t a robotników fabrycznych ~ 
.~ztygar". Ł~~zfg 'aresztowanych w styczni'!! 

Wieczorem, benefis utalentowa- b' od zarzutem naleieni& do Na~ 
n ego barytona p. \\' ł~dysława C?- ~odowepgo Związku Robotniczego. 
ehrymow1c~a. Wystaw1onl\ będzie · Sprawa rozpoznawana będzie na 
po raz p1e1•wszy .komiczn~ op~!etlrn sesji wyjazdowe) warszawskiej izb;, 
w 8 aktach p. t. ,,,Noc m1łośc1 • d J 

Rozrywki t zabawy. 
-- (.) „Gospoda pod iple· 

wajoncom rrbom". Taką naz
wę no1'1 druMa zul>awa Jrnbarętown. 
urządzar.a w sobotQ, dn. 81 b. m. w 
hotelu „Savoy" przez grono mle1sco· 
WeJ młod?.1e!ty Jiteraclco-artystyczne1, 
z p.p. Frenl~lem,_ 'I'omem i Szykiem 
na cz.e1e. Wobec olbrz~ miego powo
dzenia. ialciem cie ·zyła sio „Reduta 
Smiechu", orga111zatvr1.y postanowiło 
'1~ }JO\\ tórzyć, prze1111S?.l\C tylim tło 
e1 Ili\ 11uwy grunt „bospody", lm1e-

1iirt 'l\C lłlttu11Juą I lo1rnl 11ą ezęsć pro
gra 111u I pów1~ksZBil\C ze~pół wysttJ· 
pujflc-ych w .kabarecie artJ>stów. 

SI\ owe • 

Procear Bispinga i Ro ikiera. 

Sekretarz kancelarji Il wydziah' 
karnego s{\dU okręgowego warszaw 
s.kiego otrzymuje 1uż liczne prośby 
o bilety wstępu na proces Blspinga. 
Prośby pozostawlo_ne są. bez s~rntk? 
poule~at. ani terL1m, am ~ydz1ał me 
zostały .Jeszcze ostateczme ustano
wione. 

Mówiq, że Ronikiera w senaol~ 
bronić bedq adw. Goldstein i b. po
seł 'l'eslenko z Moslrny. \Versjn o 
owentuulnem rrzc..nies1enlu sprawy do 
Ge ut·st va iest malo prawdopodobna, 
gdy~ w Izbie Sf\dowe1 pozostały jasz
cze dw, .departamenty, którym moż· 
na st1raw1,2 przekazać. 



e. 

KOCHAi 1KA, KON I TRUNEK 
Gdyby mi tak ktoś wybór dał: 

h ochankę, koniak, truneld 
I spytał: Co bys W~'brać chciał, 

Nie płacąc za rachunek~ .. 
Niemyśląc, wsiadłbym wnet na .koń, 
Kochankę wziął na bary, 

A w wolnąbym pochwycił dłoń 
Szustowa koniak stary. 

Gdyby mi konia obmierzł grzbiet, 
Kochance byłbym miły 

. By znów po czułem „tete a tete" 
Koniakiem krzepić siły„. 

I chociaż koń gdzie skręci kark, 
Dziewczę wpół zdradzi drogi, 

Koniak najwyżej pójdzie z warg 
do głowy, all.Jo w nogi... 

W powrocie przeto pierwszym mym 
Z pełnego wrażeń szlaku 

Samotność spłoszy mi, iak dym 
Szustowa smal{ J;oniaku„. 

Po koniu będzie bol~ł grzbiet, 
A serce po kochance, 

Lecz bóle te utopie wnet 
W koniaku pełnej szklance!.. 

r2126--t 

gram • 
Z · Dumy. 

PE'l1ERSBURG, 27 stycznia. (P.) 
Dziąie1sze, piel'wsze po ter1ach, po
siedzenie Dumy, poświęc:one było 
droonym sprawom. Uc,1walouo kilka
naście drobnych projeldów ustawo
dawczych, przez lrrótki czas oma
wiano dalsze artylrnły regulaminu 
Dumy i wreszcie odrzucono, prawie 
~ez ' dyskusji, nagfość interpelacji so
cjal-demoJuatów w sprawie nielegal
nego postępowania wJa<iz administru
cyinych względem przedstawicieli 
robotników w lrnsach szp1tulnych. 
Posiedzenie następne w czwartek. 
Zmiany w prezydjum Dumy. 

PE11ERSBURG,' 27 stycznia. (wł.) 
Jak informu.Ją prezes Dumy, Rodzian
ko, postanowił zasadntczo ustąpić ze 
swego stanowiska. Urz~downie jed
nak ustąpienie Rodz1unki ulega od
roczeniu z powodu 1i1emoż11ośri zna.
lezienia następcy na prezesa Dumy. 
Jedyny kandydat, b. wiceprezes, k.s. 
Wołkonskij, jest 111e do przy1ęcia 
przez opozycię i wię1rnzość. pażdzier
nikowców. W razie uHąp1ema Ho
dzianki opuszczą rÓ\\ 11ież swoie sta
nowiska dwa1 wiceprezesi Dumy. 

Rotmistrz M ere'szczenko 
~od sądem. 

PE11EHSAURu, 27 stycznia, (wł.) 
• Wiecz. \\ renua" donosi, że w maJU 
odbędzie się sąd nad rotmistrzem 
Tereszczenką, którego opinja publicz
na uważa za sprirn cę i winnego pa
miętnego rozstrzelema Jdllrndziesięciu 
robotników w kopalniach leńskirh. 

Za zdra ę ~aństwa 
PE1'EHSBURG, 27 styczniu, (P.) 

Izba sądowa strnzala obrońcę prywat
nego Szmit1rn~ a 1 pisarza rezerwo
wego gtównego zarządu sztabu gene
ralnego Herszowowa z art. lU ~a 
zdradę państ\vową na roboty Ciężkie 
-pierwsze:rn na 6, drugiego na 
10 lat. 

Sfrejll zecerów 
\VIEDEN, 27 styczn,a (wł.).

W sprawie zalrnńc:zenia streiku zece
rów ma się odbyć iutro ~ minister
jum handlu kontere~cJa. Wezmą w 
niej udział przedstawiciele pracobior
ców i strejkuJących z Wiednia ora:r, 
1.1e wszyst.ldch .kr.aJÓW koronnych, a 
rówmeż członlrnwie urzędu tar;rfowe
go drukarzy niemieckich z Berlina. 

Poł:ężne bez1~oboc1e. 
LONDYN, 27 st.ycz111a, (wł.) -

Niektóre dzienr11ki d(•noszą. że licz
ba strejtrn1ącycn tri.garzy węgfa się
'1:a 100 tJs.csól.J,:nne zaś dzienniki licz
bę tę oJue:-la ą na 50 t,r ;:;ięcy. Z po
wodu stro,1rn strat~ w przedsiębior
,:;twach budo"' HlliJeh \\yno'-'Zl\ już o
oecnie 200 milionów mareJc Przy
wódcy streiku ącycłl zgodzili się do-
11tarczat\ \\ęgiel dla szpital!. Niektó
re firmy rozpoczdy już rnJrnwa1J1a .ze 
stre;ku'; ącymi i uznały ich żądarna. 

Daisze u dady pollslto•ruskie. 
LWÓW. 27 s1vczn1a. l wł.) Przed 

nołud1J1em irnmi~ l; parlamentarnego 
klubu u1miińsldego, po bardzo burz
liwej dyskus)i, uchvrnl1ła przyJąć 
propoz.vc ę metr 11ulity S". 'ptycluego 
pod- "'arunJ{1e111, żP st ro ' , i\\ a pt>l -
elne pl'Y..\ llil\ po~~ i.:-<1.e ru pozye . e 
be7. żadn,rcll za,-.tr1 eżeń. W poludn1e 
pełny klub ukra1!10ów 2'.aaurobu\~ał 

NOVY Y .KORJEN łJODZ!t.J-28 stycznia Hlt3 roJrn. M 22. 

tę uchwałę. Po połbdniu otlbyły się 
dalsze obrady prezydiów klubów po.1-
sl<ic.h Sfl rnowych, J(tóre nast.ępn1e 
zebrały się wspólnie z luubem uura
tńców. \V obecności namiestmlrn, 
marszałka i metropolity Kost' Lewi
c.ki złożył de!darację mzędową, że 
klub ukraińców przy ;mu ie propozy
cje metropolity. Prezydia klubów 
polsldch oświadczyły zaś, że zasta
nowią się dopiero, porzem posiedze
nie odroczono do godz. 7 wieczorem . 

LWOW, 28 styczniA. (wł). Obe-
cny nastróJ co do reformy ~yborczej 
jest bardzo optymistyczny. · Rusini 
godzą się na 14 okręgów dwu manda
towych, pod tym atoli warunkiem 
że obejmą one te tylk omiejscowości, 
gdzie ludność polska stanowi nie 
mniej, niż 35 procent. 

Zatem tylko podział mandatów 
stanowi jeszcze punkt sporny. W 
sprawie ponownego podjęcia rolrn
wań o Uillwersytet rusińsl\i, stronni 
ctwa polskie zgadza ą sif w zasadzie 
na propozycję Szeptyckiego, pod żad
nym jed nalr warunkiem nie eh cą 1ą

cz;y6 w jedno sprawy reformy i uni
w~rsytetu. 

Przewiezienie hr. Mielżyń• 
sk1ego. 

POZNAŃ, 28 stycznia . (wł.) Hr. 
Maciej Mielżyński, który jakiś czas 
przebywał w wiQzieniu w Berliuie 
został przewieziony ponownie do Gro
dziska. 

Wvmo dow~!!!!le kara'\?Ya• .,, 
'Jl• 

PARYŻ, 28 sty:znia, (wł.) -
Na '·ara1<1anę, zdążając~ do Mekki 
napadła w pobliżu świętego miasta 
olbrzym!a banda arabów, wymordo
wała prawie wszyst~·ich pielgrzymów 
w liczbie 60 i zajrablła ich mienie. 
Napady takie są na porządku ozien
nym i tylko v.. kilku ostatnich dniach 
ofiarą ich padło około 50) osób. 

Samobójstwo mordercy. 
PARYi, 28 stycznia (wł.).-Mor

derca konsula francuskiego w Tirn
g.erze powiesił si~ w więzieniu. 

Zatopiony pociąg. 
LONDYN, 28 stycznia (wł.).-Z 

San Francisko nadeszła wiadomość, 

że skutldem powodzi w okolicach 
San-Barbara zginął w nurtach cały 
pociąg, idący z Czikago, wraz z pa
sażerami. 

Obecnie nndchodzi wiadomość, że 
pociąg odnaleziono zniszczouy zupeł
nie. Pnsa'.l.erowie uratowali się na 
łodziach. 

Bunt wofskowy w Chi· 
nach. 

LONDYN, 27 stycznia, (wł.). 
Telegromy z Szanhaju donoszą, że 

w prowincji Junnan zbuntowało się 
wo1sko w liczbie 12 tysięcy, a kil
ku oficerów, którzy sprzeciwiali się 

temu, zostało zastrze:onych. Roko
szanie obrali sobie generałem lang
Tsuna. Wojskii rządowe zaatakowa· 
ly ro1rnszan i wycięły ich p ... łowę; 
w tej liczbie Iang-1 suna. Ciało je
go poćwi<irtowane zostało na ka
-w alki, które porozwieszano na wi
dok pt..bliczny. 

\. rzeme w Portugalii. 
LIZBONA, 28 styczrna (wł.) -

Walki uliczne przybierają coraz burz
liwszy charakter. Ogółem ofiarą tych 
walk padło killrndziesięciu rannych i 
4 zabitych bombą. Dymis1a Costy 
nie wywolała zbyt wielkiego wraże
nia. Misję utworzenia nowego gabi· 
netu otrzymał Arriagu 

Oburzen·e francuzów. 
P ARYZ, 28 stycznia, (wł.) „Echo 

de Paris" zamieszcza wiadomosć, któ
ra zelektryzowała całą Francję. 

Pismo twierdzi, że rosyjska fabryka 
aniat Budyłowicza przeszła na włas
ność fi1·my Kruppa. Pismo zaznacza, 
że w1udouJość ta: o ile okazała by się 
p1·awdz1wą, wywołałaby w całe1 Fran 
c,i O!ł:romue roz{:!oryc:;r;enie i n ; >1 n-

~~~----~----------~------------~ 
rzystnie odbiła by się na stosunku 
Francji do Ros1i, gr1yż fahrylrn Bu
dyłow1cza otrzymała niedawno na1-
nowsze modele armat trancuskich i 
wogóle stale Jiosługuie się wzorami 
Creozota. „Journal" nazywa wiado
mość tę potworną i me wierzy, aby 
Rosia pozwoliła na tal<ie zaprzedanie 
francuskich tajemnic wojskowych 
Niemcom. 

Katastrofa w kinemato
~raf.e. 

ROTTERDAM, 27 stycznia, (wł.). 
Podczas katastrofy w kinematogra
fie na wyspie Ja·,i.,ie spaliło się 58 
dzieci, 16 kobiet i jeden mężczy

zna. 
t rzeciw prezesowi mini· 

strów. 
SOFJ A, 28 styczuia. (wł.) Przy

wódcy wszy:>tkicłl partii opozycyj
nych w.vslali do cara Ferdynanda 
deputacię z żądauiem, aby zabronił 

Rad0sławowi prowadzenia agitacji 
w_vborczeJ i wogóJe udzielił mu dy-

Ze spo~tu. 
29 dzień turnieju. 

Narlluilzko silny serb Rajkowie, 
jak było do przewirlr.enin, pokona1 
Ursa, który, cbociaż obdarzony iest 
potężną wagą i siłą, 1ednakże nie do
równywa w niczem serbowi. Walka 
trwała 5 min. 

Kolos Jackson zostat wczoraj po
konany po raz czwarty: tym razem 
zwyciężył go za pomocą bra.s rouler 
atleta Mourzuk, po 12 minutach 
walki. 

Solar nadzwyczaj Ul'!liejętnie bro
nił się przed potężnymi atakami 
Wildmana, ldlkakrotnie nawet stwa· 
rzał mu bardzo nif)bezpieczne pozy
c1e, lecz w końcu legł po 20 mmu
tach walJd. Publiczność urządziła 
owację„. zwyciężonemu. 

A bs i Ge bauer walczyli, jak 
przystało na klasycznych pierwszo
rzędnych zapaśników. Zapasy te by
ły niezmiernie ciekawe, a trwały 14 
mrnut, poczem Abs zwyciężył prze· 
ciwnika za pomocą four de rnte .. 

misJi. Król deputacJi nie przyiął. Wlałdcielka salonu m6d, 
vYysłannicy wr~czyli sekretarzowi pod tirmą 

cara oświuuczenie, w którem zazna- I M d 
cza · ą, że Jeżeli Radosławow nie usu- „L' Art et a o e" 
nie się od walid wyborczej, to przy-
wódcy opozycypii nie odpowiadają wyjechała do Paryża po modele wio 

senne i letnie. 4825-3-1 za ko11sekwencJe. 

~wycięstwo proletarjatu. 
LONDYN, 28 styczuia, (wł.) -

Strejk tragarzy węgl0wych :1mkoń

czył się wczoraj wieczorem, gdy pra
codawcy zgodzili się na podwyższe

nie płacy o jeden penni. Wczoraj 
iuż około 2,000 robotników po wróciło 
do pracy. 

• Z::n•arcie pokoju. 
KO.l\::'I1AN'I1Y1'0POL, 28 stycz~ 

nia, {wł.). Pomiędzy Turcją i Ro$ją 
toczyła się w ostatnich dniach żywa 
wymiana zdań w sprawie ostateczne
go zawarcia trwałego pokoju serbs
ko-tureckiego. Rosyjslii ambasador w 
Konstantynopolu, bar. Giers, ma po
czynić .kroki u wysokiej Porty, celem 
nakłonienia jej dQ. zawarcia tego po
koju. Dzienniki tutejsze donoszą, że 

z ubiono 
złotą portmonetkę w sobotę, dn. 24 
b. m. wieczorem w sali koncertowej. 
Znalazcę uprasza ~ię o oddnn1e za 
sowitą nagrodą na ul. Nawrot 8. 
m. 3, front. r2128-l-l 

1ens~ nał „ 
w Krakowie, ul. Krupnicza 22 I-p 
urządzony z komfortem 1 o~wieti. 
elektr. Łazienki. Telefon. JCucbma wy-

borowa. Cen,v przystępne. 

LE Cli 6 Y 
for e ·a e·, 
meto·Ją ułat\\ iou ą, udziela doświadczona~ 

absolwent ,a ł<onserwatorium, 
podpisanie pokoju serbsko-turec.kiego można od 6 do 7 wiecz. 
nastąpi w przybliżeniu za czternaś- SZKOLNA 17, m. 8, iront, II piętri.. 
cie dni. · 

Sp 1 ski na ~ycie Huerty. 

NOWY JORK, 28 stycznia, (wł.) buch~l\Of• orospiindP.fit 
Gl6wny 

Wykryto tu także spisek _wojskowy Cl . l. " u„ " . 
na życie Huerty. Spisek t€.n zorrra- p1erwszorzę~ne.J rnstytuc11 tuteJS~~'· 

• . 
0 sporządza bilanse, eksp~rt;y:zy ksiąg 

111~owany był przez .ex-prezyden~.a. handlowych i t. p. Przy1mu1e.~e~ m 
Diaza. Aresztowano lnlJrnnastu of1 · stałe prowadzenie buchaiter1.1 I ko-
cerów. respondencji w godzi 11ac.h. wieczorc 

Powstanie w Haiti. wych. Listowne oferty sub. „Bank 
NOWY JORK, 29 stycznrn, (wł.). buch" w Admin1stracii „Kuriera" Za-

chodnia M 37. 446{)-10--v.t Haiti wre powstanie. Miasta Porte .,..~ ..... , 
Pai i Bondaiwas znajdują si~ w rę

kach powstańców. Prezydent Haiti 
zbiegł i ulcrył si~ na parowcu nie

. . · -- ~ . -Jl. Xartowski 
;_,"' ~ • . • 11' ·· 0~G!~ KoQ,Stantynows1rn f> 

~ Weiśc\e przez skleJ• 
Eugeo ji" tel 2':) Ol, specialista wycioa~i.i~ 
odcisków i wrośniętych paznogci. powrom. 
z zagranicy pny11nu1e. u si~oie i poza domem 

mieckim. 

Manicure i pecncure. 

PIOTRKOWSKA 7&. . ~ 
~ Nie opuszczajcie okazji zobaczenia I . 

to.. Wystawy rzadkich fenomenów XX wieku . 
W szędz1e sensaci a.! ·wszędzie furora! Zagadka medycyny!'? ; 

fv.arkus łiumerus-Czlowiel> o kończynach raka. ll.ucua La
mur-Dama z brodą i \\ąsami. Fraja First-hobieta olbrzymj 

Cyrk · EKAD S !_~gowy Ryn~'• telefon 21-68. l 
Dzi~ we Srouę 28 stycznia 1914 r. ;:.:a)-ty ozieJi \\ iel- ~ 

. . „}~ Kiego 1 :;;~7qiarodowego turnieju walki francusJ\ e. ~ 
:t:~&s-~s- D , vale .; Wszyst1de \\ a1ki decydu ące, uwa3<.1: na. • 

V /i . ..,. \ skutek protest:l Ra·kowiea co do wątpl1 wego z 1 yc1ę- • 
~ t~i1 stwa nad nim Wildmana, komisja .spol'towa ~1aznaczy- ! 

~\ł .\\\ .ła powtórną decydUiitcą walko:t az do rezudutu dla ' ._ LJ zrównania praw vierwszęństwa pomiędzy rnmi ,yszy.st- ł 
kie walld dccydu ące. 1 parn WJJdma11, J•. d;yny zy-

dowski <".·h~m. fwia.ta, 'iVęgry Ra kow.c, olbr ym cham sw1ata Ser- l 
bia. Il par.i. John !'ohl Abs, cham. ~\1,ata•- MourzuJ{, ~try.w. 111 ~ 
para Urlich, 1·ha1i1 ~wiata - Gebattcr, El\S ~laska. ~erlm. IV para ' 

· Raul le Boucher, eh. ~wiata Francja - 1>aganz, polski c~iam. Eurup;yj 
Lód?.. l'ocząteK walk punktualnie o go•lz. lo-tej wieczór.: _ 

·- ~-- ------"I 
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Wobec wielkiego powodzenia iakim cieszy si~ w naszym teatrze najwiQksze arcydzieło kin e
.matograf1czne 

pozostaw! limy Je zez 
ni odwol lni • 

na 3 dni do p·ątku 

li ANO S1 Od soboty rozµoctynamy demon:3trowanie wielkiego historycznego dramatu w 6 
cz~śeiae.h Joann D'Arc czyli 

r6g Gl6wne) i Piotrkowskie). ,, 

' 
a 

są uznan~j Dobroci, czyste 
i wy borń2 w smaku. 

Czerwone wina po 40, 55, 70, 80, 
I 90 i 1.25 za but. a a·a1e wina po 40, 55, ~5. :o. 75, 8-0,. 

90, 1.-1 1.~0 za but. 

L 

Deserowe wina po 50, BO, 1.00, 1.25, 
1.50, 1 2.00 za but. 

Skład Piotrkowska 99. 

li y li 
Ceny umiarkowane. T&adale:K sprzedajill slq toalety stalowane :& mego ma• 
ter Jalu. o-o 

,_ 'aiwi~kszy wybór męskiego, damskiego i dziecin 
nego obuwia, a tak~e obuwia. filcowego damsJdl:'go 
męskiego, oraz butów długich skórzanych z najlepszej 
s.Jróry 1 filcowych, kaloszy petersbursJdcb. płytkich· 

gł~bokich po cenach fabrycznych. r17f>7-50 

6 Nowomie ska &a 

Proszę przysłać adres z (7 k. m. na odpow )to 
przyślemy nasz prospekt, wy1aśn1a1ący1 iak 

zarobić 
5 -100 rs. i waęcei miesięcznie 

• pracu1ąc u siebie w domu. fachow. wyKszt. zby-
1eczne Ooległ zamieszkan. nie zawa!Jza. 

Towararatwo Wh1ttick•Xunau 1 ~-«a 
o:il. r'eLeri:Jtiurg, .Newsll:i łU/-łi. i:!l!IK. 

• 

Czy 
~opraw y? 

.Pani jes,;cze nleużyw11ła kremu 
taK t ard:r.o rozpowszechnionego 
nn ealeJ Kuli ziemllkie1 z niezll.WCJ-
1ny m rezultatem. Wyda.tell: nie
waozny, a !torzyść wielka Wszel
Kie piegi opa1enizoa. plamy. pry
szc:-.e wąµ;ry i l\szaJe natycbmiast 
tJezpowrotnle 1.nikaJą. Ula unik
ulęcia naśladownictwa sprzedaż 
1.y IKO w ::>klaoacll aptecznych aa; 

j aw.ot IU. 54, i Xonstanty
nowska J(2 75. 

Cena za słoik ov 1top., mocniejszy 

' 7!1 KOp. 

L SZ 

Poleram sz. Paniom Łodzi i oko
licy swój salon CZESANIĄ ondu
lacii. masażu i parowania 'twarzy, 
manicur. mycia głowy i elektryczne
go masażu twarzy 

Anna WE EC, 
Piotrkowska_ 275, 

Sumienne 1 akuratne wykonywanie 
zleceń P 8 Panie które chcą na
uczyć się fachu 1ryz1erskiev;o. mogą 
korzystać z sumiennych wskazówek 

w moim salonie. ~0211 -8 

Przeciw 
lbdączce ('ryprovi) 

najnow::>zy sroJeJc „SALO" 

li IC„ '' 
diiała s?:yl.>ko i stanowczo i we
oług 1aświadczeń lełi:arzy. uważa
ny iest za środek raciona1ny, bpo
sob użyc•a dołącza się. Prawdziwy 
tylim w metalow. pu"eł1m po 1 rtJ. 

i po 1 rb t10 liOp. 
Działa skutecznie tak w wypad
kach ostrych Jak i cJifOnicznych 
i w niedługim c:!asie usuwa naj-

uporczywszą ciecz 
Skład: Petersuurg, ul. Raziezża 
M 7. apteKa B. Konhejrna Jest we 
wazystkich aptekach. r2017-17 

Pierwsza Lecznica lekarzy 
Spec1al1stow d•:Y::~t=.i:;::ą· 
ul. Piotrkowska 45 (róg ~ielonej) 

Dr. J Szwa.rcwas. 
WEWNĘTRZNE 1ser od 10-11 4 1 
i mm wu w E I pół. do ó i pół.p.p 

w niedz od 10-11 

CHOROBt CHI· I Dr. M. Kantor 
1WlW1CL.N E 1· od 2-3 l od 7-8 

p.p 
CHOROBY ( Dr. M. Papierny 
KOBlECE ( codz od 3-4 

CHOROBY D.6IECl ( Dr. J Lipszyc 
( eodz od ó-6 

CHOROBY OCZU ( Dr B: Donobin 
( codz od 11-10 r 
I Dr G Blum 

CHOROBY NOSA ' poniedz., wtor. 
Ul::>Z.U 1 llAlWLA ~roa., . czw„ od 

l i-2,piątell:.,sob 

CIIOR. SKORNh 
1 w .bN liH YC:t;N 1: I 

~ 

niedz oa 11-10 r 
Dr L. Prybulski 
w oiedz., wtor.l!. 
czw„ piątKi od 
1 -2. P oniedz 
środy, sob. od 

!:!-9 wlecz. 

Ana.lizy krwi. wydzielin, moczu. Ba
dania mamek. 

Porada dla n ie.za morny eh Jcop. óO 

p.„ med. 

ZACHA ··OW 
Spe cja.lista: chorób zębów. Jamy 

ustnej i sztucznycn zębów. 
iotrkowska Nr. 79. Przyj

muje od 9 i pół - 2 i od 4-·8 
r2113-7 

Dokt6r med. 

i oles aw Xon 
powrócił. 

Choroby uszu, nosa, gardła 
i chirurgiczne 

ul. Piotrkowska S&. 
. !'!Sr. telefonu 32-&2. 

Przyjmuje do 11 rano I ł -7 po p <1! 

~~~~~~~~ 

Chorob9 sl(órne, wene• 
r~czne i niemoc płciow~ 

r. Lewkowicz 
Leczenie trypra bez szpryco• 

wań. , 
~rzy ~ypbilhde. iltosowanie prep. ,OOC 
1 .91ł Le1;1z;eD1e elektryoznoś oią i m 

aatem wibracyjnyUL 

Konałanłyno ~•ka 12 
o o l t atru Seli a. 

od Q·-1 1 od o-a dla pań od o-r 
nle<1111ele od g do .'l 2701-C 
Ja Pań osobna poczekalnia.. 

Dr. B. Rej\ 
BREDNIA M ó. ret. .\3-W. 

Sp. choroby ~kórne, włosów, wene
ryczne, moezoptclowe i JCosmetyka 
lekarska. Leczenie syph!lisu t:>alvar
sanem ~hrlloh-Hata „606" i 91'" r---...---------- {wśró!Jżylnie): Leczenie eleKtrycinoś• 
clą (elektrollza) (usu wanie szpeoą-

G~BI ET 

Leczn czo-kosme yczny 
cyob włosów) i o•wietlunie kana
łu ( uretrosJu:~pla). Go11ziny przyJęć od 

11, do 1~ 1 1, l od f>-ej do 8-e} wieo21 
w niedziele od IO-ei do ~~e1 po pe 
Dla W Pań: osobna poozek:alnia 

a. zs 

Lokal odµowiodni ua restaura- -
cję, cukiernię, biurQ handlowe 
(ober. re:;t.) w najlepgz;ym pun
Jccie miasta obok ~ądu Okręgo
wego do wynajęcia od I-go llp
ra r b. Zwracać się l:stowrne 
m. KALt.:).0, al. Józefinv 15. 

Usuwanie brudawek wągrów. pie
gów etc. Wszelkie zabiegi upięk
sza ące aparatami eleJitrycznemi 
na1now,;zego systemu. !:::ipec1al
no:ć regenerac1a i trwała re1rnlo
ryzac1a siwycb. włosów bez uży-

, ursy u~halte jn 
IJ. Mantinbanda1 

w ŁODZI. 
Ce elnlana 7i M telefonu 24· 28. 

Ponieważ sale skutkiem nleskończonycn eg
zaminów za r. 1913 są jesz.cze zajęte, wykłady 

rozpocząć się mogą rloplero 30 stycznia r. b. i do 
tego dnia tyl'to włącznie kancelarja cod.dennie od 
7-9 wieczorem przy1muJe jeszcze zapisy. 

I. EI .:. 2107-6 

' Wain dla ań. 
Srzed~1e mal.o uży \\'an•.i kosljumy 
dams.K.1e sukme balowe bluzki J łlal
ki raz OKrycia ,oamskie. Kon~tanty
nowsl(a 6. 2-gie poiJwórv:i m. 16, wej-

ście takźe od ul. Zacbodnle1 32. 
404'-3 

złożyć ucję, 
poszukuje po~adr; lrns;erki w 
aptece, więJ<szym sklatlz1e ap
teez1,ym Juo 1. p. LasJ\. zaw. 
pod „Stsezen l!ł14" do adm. 
tego })isma. 48~ 1-<1-1 

cia tarby . 

(Dyplom Akademji nauko
wo kosmetytznei w Paryżu). 
CEGLliLKIANA 1-.J 4 tele1 8-42 
Pr:r.y1mu1e 11-2 oci 4 do 7 wiecz 
Tylko dla Pańl 1602 o 
Uoktorowa Frydowa. 

Dr.lJ. Prybulski 
owróolł. 

POLUDNlOW A 2. 'l1e1. 18-59 
Cborol1.v 11korne ·włosów. (kosmetyka 
lelrn,n;Ka) we 11tir yczne 111oczopJ cin we 

u 1tH1J(lC,V plclflwc L co:an10 !if'CJ• 
hilisu Safva••sanem „Erlich• 

t „ ~u =i14" w ród:żylmc. 
Lce .... euiti u1u11.trycuwśc1q 1 masa. 

tom wii>ruoy !IYlll 
bzy1mu1tJ: cuurycł.I od b-i rano 1 oo 
ł-11 pe• pot plt1'" oJ -1 po !JOŁ 

llla pa I fJ:SO •na JlCICZSlf Inia 

Dr. med. 

-am-ufil t n ee i 

~~~~~~~~~ 

Dr.M.Pa i 
Akuszer i specjalista 

kobiecych 
b. ordyn. warsz. Unlwers. 

Aku~zer 
Pr:t.yJrnuJe od iO - u : 0,1 4' 

6 1 pół po poł 
ul. Południowa 2a, t a. 

rny 
chorób 

Klinik! 

pół do 

IB•Bł 



NOWY KURJER ŁOlJZtCl - 21' ~:vc-::rnf1t 1914 ?'. ~ h 
__ ..;;.._____________________________ u -... :.-.....~-._.... ______________ • ____________ _ 

Stan rachunków banku handlowego w Łodzi. 
po dzleA 1s1a1.80 Grudnia 1913 r. 

l K~! !.„iz!ZYNNY: -T-~:=:. 87 Od:::;:1:91 R~.::,:i.! STAN BIEk. Y: Lód i ~ddział~ Razen1 

2 Rachunek warunRowy w Banku I I 1 100000001 ' 10000000 
1 Kapitał zakładowy 

40,000 AJrnyj I-V Em, -
Państ\\ a 83496 44 139354 27 222850 71 2 Kapitel zapasowy ·5000000 6000000 

d Specjalny.rachunek bieżący w Ban- I · I 3 Kapitał specjalny zapasowy -
4 Kapitał zapasowy dywidendowy 

510000 510000 
ku Państwa - 62198611 50000 67198611 40000 40000 

4 Skup weksli opatrzonych najmniej I I 5 Ra".hunek zysków i strat 9808 24 9808 24 
2-ina podpisami - 11884749 02 13869549 57 25764298 59 

5 Pap ery publiczne własne: 1135736
1
4& 731560155 186721:17 03i 

6 Niepodniesio:na dywidenda 
7 Hachunki przekazowe 

1997 50 
4534843145~ 

1997 5a 

6 Papiery _publiczne kapitału zapa- j I 
sowego 40 l 8309122 I 4r 18309 22 

9272224 25 l 17099758 67 
1882710 55i 1409960 42 J 
646111'93 831 1637160 81 \ 1so07ó28 

8 WkłP~;y procentow~ 
9 Korespondenci Loro 

7 Pożycz.ki na 7astaw - . 7320 7320 Korespondenci Nostro I 4178954 . 729420 IO •J 
24 

8 Specjame rachunki bieżące za bez- I 
pieczone 996235'45' 740571 89f 1736807 34, I 3537440 46 8537440 46 

! 

10 D>t~g oddziałów w ctntralnej in-
sty~ucji -

11 Weksle redyskontowane w Banku horespondenci Loro 7043547 07 7313858
1
80} 16018842 74! Korespondenci Nostro 1028973!94 432465 93 ! 

IO Rachunek z oddziałami Banku 8433836 6d I 8433836 70
1 Państwa 

12 PrO"Pr.tv 1 prow17.1a 
13 SuIP~ przecnodnie 

3343053104 
906703 65 

2146901 73 5489954 77 
1095544 :.!8 2002247 93 

11 ~11a1) i V\eksle w zagranicznei I ~ · '· 
wa.ucie 30763:58, 165838 ~s 196602

1
01 \ 

1405911!201 1845212 98 3251124 2ił 

12 
13 

ł\ iH ucnomości 740850j j 7408501 
'' eks e p1otestowane 13912 97 75063,9.l 88976188 

14 Zabezp.*·~zenie sper.jalne~o ra-
ch u::ku bieżącego w Banku 
Państwa 621986L '60000 671986 11 

141 
15 

Huc11on~o~c1 1 koszty urządzenia 11 ~469'07 2470 07 
SlJmy irzechodnie 1619545

1
50 20677301\45 3687275135 

W;, dat.ki bieżące 347205j48i 444749 9. 71H955'43 
W y1 atl;i zwrotne 2486 58! 1143·60 363018 
\.\ ek;,.le inkaso u e - ~ 65494131. 295662!32 361156 63 

L61 
171. 
18 

I Q'iś9796}!.~.~[_26723864f~l"'65'02"i826l15 - -I 38897961~ ~~?238641~' ~~~~1~261!! 
Depozyty na. przechowaniu -ł 1462422oh 4\ 16086988l1sl 30711208Ja2 

Lóuź dnia 18131 Grudoja 1913 r. 
1. Nominalna wartość akcji: Rub. 250. 
2: Zarząd znaiduje się w Lo1zi. 
3. Miejsca i instytucje, które uskuteczniajn, wypłatę dywidendy: 

a) Bank Handlowy w Lodzi i iego Oddziały· w Warszawie, Lublinie, Rndomiu i Kielcach. 
b) Wo1żańs.ko-Kamski Bank Handlowy w St. Petersburgu. 

KMrsy Po1·1echnic~f!e 
w Łodz~, p·otrkowska Nr. 11i7, 

przylł otowują młodych ludzi bez różnicy płci i wyzna
nia na ł:·?clu.ików i pomocników mżynierów 
budow1anycb i eleldrotecbni<:znych. Warsztaty 1 pomoce 
naukowe są w dostateczne1 ilości. W::, kład przez pierw
szorzędne siły pedagogiczne. Buchań„ języki obce i kore
spondencia za bardzo nieznaczną opłatQ. Otwieramy klasę 
przygotowawczą dla dzieci lat 12-15 i kursy monterów 
dla dorosłych. Zajęcia wieczorowe. Informacje i zapis 
codziennie od 5-8. r2081-5-1 

Po -zuku;fł 
.i;arządu domem otl Nowego Roku za mieszJrnnie lub też 
stosownie do umowy. Łaskawe oterty proszę składać pod lit. 
T. Ł. w Administracii niniejszego pisma. 44-07-0-1 

:ir r O.i a , .• , (teG. I • 61) 
C~oroby:: nerek, pę
cherza, cewki 1 t. d. 
<Jodzmy prr.y J ęo: do IO rano 

i od 4....-7 po południu. 

Feliks Skusiew cz 
Andrzeja 18. 

Choroby skórne, weneryezne 
moczopłciowe. 

Pryjmuje: od 9 1 
1-11 g. rano 

5 - 8 g. popoł. W niedziele 
wi ęt.a od 9'1. - 12 g. rano 

Telet. 26-26. 

~ m) ~· ·;,ll:~~~~oo _..._. ... .,.__ •-n----=---
Oent~sta · Dokt6r medycyny 

B ·~ . k~ LE Y B ł:. R 6 .Kubasz .n Kratka s, tel, 26-50. 

tnie.oz.Ka obecnie przy ul. Konstan · 
1yoowskie) po1l .Nr 11. 

~:~~~~~~~~~~~ 
J 

Dr. ~. Sznit ind 
~ii""t;HintJa ,..,_ <ł. 

3pet ,,u,"' «t 1.: .wró o SKóruycJJ., 
wen ery L'.1.1.nycn tstos. 606) i kos
metsld lekarskie.) (włosy, twarz 

etc.) . 
Przy 1muie oo o , pół do 11 i pół rano 
jJr· ,, do 9 wlecr.. 

Choroby skóry weneryczne I rno
czopłciowle 10-1; 6-8 W nie
dzielę i śwlęta od 8-1. Dla P111i 
4--6 eiddzielna poczelralnla. rlO 

Dr L. l\laczl\in 
Konstantynowska li. 

Syphills, sl{órne, weneryczne 
choroby dróg moczowych. 

Przy 1mu1a oo t>-J rano 1 ou ;J -J 
wiecz. Uta pań od l-o po połuct11iu 

Zimowlf rozkład pociąg6w 
od dnia l•go ma;a. 

~~oLej :;.• abryczno-11..ódzka. 
ODCHOD~A' ODZl: a) 12.15, b) 7 20. 8.00; 10.10. d) 12.50, e) UO 

o <i.4ó 4.óO 11;) V 1.> .1) &.4a, i.aa, B.45 •. 
rzycho:..z$ a.o Łonzh 4.~n, 7.22. 8 S5 ;>.35. i) 10.40, 1.00. 

3.10, j) 4.;;1':) tł.20, s.ou, 9.5ó, li) u.uo, 
r;-.t.OMeJ ... arszaws~'lo·Kaliska. 

ODCHODL.Ą tlo KALltiL.A: o dodz 7.f>a, 12.l4, 4.3W. &.aa, 3.12 
DO W AL-c'f.A WY o godzinie: U.Ol. l::!.34. f>.HO 2.a1, 

P!<:lC1Cłl.U.lJZĄ z KALltiZA o godzinie: 1.~1, 10.ol 12.22, ó.20 
Ił óO: z WAHtiZA WY o g0dz. l:!.14 4.2tl. ti.Oa. . 

Odchodzą do Łowicza IO. Przychodzą z Łowicza 7.45, 
.-.oieJ obwodowa. 

Odchodzi ze stacji Lód1; Kalisu •to ::.lotwin o godzinie 6.03 ze 
!::>łotwln do sl Łódź-KalisKa przychoozl 5.27, u 1cllo1zi ze st Lódz!Ka 
Ilska do KoluszeK Ul. przy eh. z Koluszek flo st. Louź-KalisKa o g. 7.46. 

UWAGI. Godziny wydruKowane .tłustym druidem oznaczalą czas 
od godz 6 wieczorem do tl rano 

Pocią11:i oznac.zoa~ literą a) zatrzymuJą się w Andrze1owle, b), 
d), g), nie .za\rzymu)ą się się na ~adne) slac!l rozostałe pcciągt za· 
tr~yrnuJ~ się na ża<lnet stacji, pozostałe pociq ~ . zutrzymu1ą się na 
wszystkich staciacb. b). d. g), h) są bezpo!Jrednte: a:nmunlttacji 

1-'ociągl bez liter nle obowlllzu)e połączenie z pociiu~aru\ !!olei 
wledeński•J 1 nadwtśtańs.ll:ie). 

Poriziękowaniel . 
Właściceke r ·ac·1,1· 11i sukien damskich 

.J F IE 
za eleganckie i szykowne wykonanie kostiumów na bal 

I St~zelców .łódzkich wyrażam ninie~szem serdeczne po
dz1~1rnwame 

• Prezesowa. . 
·-------------------~ ,....,_:r~„ 

Dr. Med. 

-Jl. JYlargolis 
JUN I Ok 

Zielona &. Tel. 6·13. 
Choroby żołądka i kiszek. 

przy1mu1e od 9-11 rano i od 4-ó 
po poł rl-53()5 

~~~&5~~~·~ . 
Ban!'.OW1ec 

z 10-letnią prairtyKą ll<LnJrnwą. obez 
nany z wszelli:ierni czynnościami ban. 
kowemi. )all'. równiM K responoenc1ą 
w 1ęzyk:ac11 NSYJSKim po1sn:irn i nie
rniec1nm. oraz bucllałterią po•iwóiną 

Ducllatter rutynowa-
• • • ny b. urzędnik ban-

kowy, wy~howaniec wyż„zej szkoły 
handłowe1. posla<1a1ący znaiomość ię· 
iyków miejscowych poszuku1e posarJy 
La~1rnwe zgłoszenia uprasza się nad· 
:::yłać do Admini:>trac1i „N. Kuriera 
Łóo1kiego" pod „ Huchalter-Korespoo-
1Jent ", 4-,.0ł-O 

i...i.;,; a1·dzo tanio spuedam ró?. e meble 
U G11b"r''.1!nr:::i;:a 20 m. 44 oricyna 

"1 ! „ ,#,i l' . poszuKuJe posady. Zg~oszenia sub 
i'.~ t.:.fttUM~ir·U~~ ~ 8Kar.z-we ery' arjl .Lambio" przy1rnu1e B'Cp6'1 gazety 

4837-:i 
~, liio sprze11ania' placenaletniska 
lioiO' Ili minut od przy:!tanKu H„1e
no1teK siJCl,a mie1scowość obok la
su, również do sprzeaan1a maszyna 
puńc;~oi;znicza Wiadowość: Promień 
P1ctrKowsKa oJ. r'.!124--3 
··. awiamh z elektr. światłem ź 
• ~ oii;ro„em i bilarllem est <IO. wy
n11.1ęcia De wieozicć s ę na. Nowo-Za
rz.ewside 1 n ~-!. 6 -- 3 

Dr. Hab1now icz Szy1nOil ~J h11a11 ~;o~~~-;ia 'd~=:;;n~~ •a dot>re hipoteii pl,dm!eiskie po·· 
trzeba zaraz l•,00 2uQ~1, 6:i' O n& 

lv proce11t. platny z gury za cały 
roK Zawaozka I•. Niemiers.o. 9 -<:! :.:t10K0oY. uAl<uLA, f.<0.:iA &ijil"YlłO ·1, 1'eJ. 1~·31 

US.LU ~oraoy w ian:re~ e~-1.111~1 wa wouu . 
flzące szczeptuaKI ll/l.l.i,uostyoz.oe el!' 

•per•yl y 3 ..... i •o .J 3. 

gent miejsce-wy z li:auc1ą lu IJ 
z poręczeniem może się zglos1ć Ili „ 1Juam ua 1 ur h pot6!\1 i0UiK1e1 

no p ·· r!umeri1 .Ko:>tllOB" Pic·trkows.o:a ~ :„:.Co, zaral, procent tl, L.awauz
IJ9 O•I ~ uo 1V r„110. ·b:':d -d .ka 10 .1\ .„ m ersKi. 2 1 

-----

--=--~~~ ...... :I' ....... „ --
Doszukuję pożyczki od 8 do lC 
r tysięcy rubll na nowy dom pn.v 
ul Warszawskiej w Pabianicach. na 
l-szy numer hypoteki po Towarzy. 
stwie. Dom oszacowany na l26.000 
rubli. dochodu dale 2,000 rubli rocznll' 
Ktoby chciał pożyczyć niech 11& 
•łeśle wiadrmość do .N. Kuriera 
Łódzkle~o" Zachodnia 37 pod „Ośm. 
tysięcy" 
~-t:-r'-ze-:b_n_y~st-a-rs_z_y_c..,.h"'"ln-p-:oi-ec-z kau': 
Cl'" c:ą do roznoszenia F;azet i Inka
sowania należności za prenu11"erate. 
W adrmość: w „N. l\ur,crze Łóch~kim" 
Zachri·tnia 37 -~:; ·, 1 -a 
!"::all<•tne1rn1 czeladnicy szewccy 11a 
tr damside i męskie roboty. Wi· 
dzewska .M 50 na drile 10-2 

P otJ.;,ei);jj-piassPry 73.raz dOSpanU: 
prassy z~łas:>,ać siQ m"l ·na w 

Apreturze Paweł Sr.ule Zawado:ka 16 
4848-3 

P okój z Cfłoclziennem utrzymaniem 
lub bez t:irnżP, c.biaoiy prywatne . 

Be·1edykta lO m '.) , 4~l40-3 

S~ kradziono u i:r'K81;'i8ńskiego A1i: 
drzeja 39 kwit rleoozytowy wy

dany za M 7519110019 na iml~ Zot'jl 
Kaplańsidei na rb. 2000 przPz To~a
rzystwo 1 Wza1emne11;0 kredytu przy 
ul. P!otrkowskiei 43 OstrzP,ga si~ 
-przerł na b;v cirm i wypłaceniem 

4856-3 

-·klep 1rnlonia1ny do sprzedania. ul. 
Feifra M 20 -t -3-1 
dzlelam lekc1i 11;ry na mandoli• 
nie Konstantynowska .""2 '.)ł m 9 

prawa ot"icyna, Il ph~tro od '!-4- po 
nołurtniu i nrl 7-G wiPr.zorem 

W y ;eżo;:a 1 ąc sprze•1amZaicra:i"tei:' 
czerski zaraz wiadomość: Wól· 

czańska 75-27 od 6-':l wiec1orein, 
l-'.;-1 

Zonaty strói z świadectwami może 
si"'. zgłosić na Nowo ZarzewHą 

.!:2ł. ,-3-1 

Zagi nat weiSe( naW'Orb't:- \VyBta'":° 
wioriy przez Karola Ulbricha n11 

zlecenie F. A~Howa pl. 211 1914 st. 
st (wyKUpion~·) WeKsel ten iesi 
ni"' ważny 4~46-11 

a:;inął avwo 1 .!'.! 960.'>9 1-ii;o łódz. 
6. iriego Warszawskieiz;o Akcyj. 'fo· 
warzystw'l p,,-,_yc1kowe110 Zacuor1nia. 
31 4859--? 
· ~ aginęla Karta od paszportu, wy'· 
""' oana z raorylii Pozn:i.ńskiego na 
Imię J.ana Lenczews1dego. 5 -1-l 
--·agrnął paszpc-rt. wydany z gmi~ 
& Łc•puszno, powiatu .11:ielecKiegr 
na imię .Marianny Pięta. 4l:l'15--t 

k!..~h . ~ ,;.~. ~ 

BuchaWterJi 
podwó)ne 1. u.ore<>pv11,Je11ci1 ' praw. 
uano1owego oraz wszełlde1 lliurowo
ści wyucza w lil'ÓtKim czasie meto· 
oą pra1nyczuą 1 przyspasaoia na 11&
modzie1 u ego l.Jucllal tera-K.oresponileo
ta, •Hugo1etni sze; biura AKc. 'l'o\l' 
uterty pod .Buc11a11er·praKtyK" 1" 
a<IIIllnistracJi uiuieiszego pisma. 

\~ aru.b.ł:lrli1 .;,t. h~1az.Ka, L.acnourna a1 . JieuaKto1· oupvwai...1.~rn.111y~ ił.da .m Górecki. 


